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Jan Kasprowicz' 
„Księga Ubogich

N r .  3 0 4 W arszaw a, piątek 23 października 19J6 r. R o k  X I

Wielkie manlfestecje młodzieży n?rot?owej
„Opieramy sie fi3 deklaracji z 1934 roku!’

Tłum y na zebraniu Nar. Zw. M ło tz ieźy  Radykalnej
stojąc. Na zakończenie odśpiewa­
no Hymn Młodych.

Manewry policyjne
W  dniu 22 b m na ul. Lw ow ­

skiej po jaw iły  się w godzinach 
popołudniowych pancerka, moto­
pompa i buda policyjna. Manew­
ry ie dziwnie zb iegły się z inau­
guracyjnym  zebraniem Z w :ązku 
Narodowego Polskiej M łodzieży
Radykalnej na Politechnice. W  
godzinach porannych analogicz­

ne m anewry odbyły się na ul. Ra­
kowieckiej.

Zebranie informacyjne
na S.G.G.W.

W czora j o gooz. 11-ej na S. G. 
G. W. odbyło się zebranie in fo r­
macyjne Bratn iej Pomocy. Zebra 
nie zagaił prezes p. Pacławsai, 
następnie przem ów ił ■ retkor J. 
M iklaszewski, w yraża jąc pełne 
uznanie i życzliwość w  im ieniu 
swoim i senatu dla działalności 
B ratn iej Pcmocy. Przedstaw iciel

Grecba wojny europejskiej
Sowiety zbroją czerwoną Hiszpanię

Niemcy I.Włochy nie pozostaną obojętne
„G łin go ire "  do- jcnnego, marszałek W oroszyłow  

źe w ostatnich wydal rozkaz wysłan ia w ielkich
F A R V 2 22.10. 

w iaduje się, 
dniach odDyło się na Krem lu pod 
przewodnictwem  M ołotowa posie 
drenie biura politycznego, na któ 
rym powzięte zostały nadzwyczaj 
aaieko iaące decyzje, które aopro 
w adzić ,m ogą do zakłócenia poko­
ju w  Europie.

Pom im o protestu o ,icerów  so- 
w iec Kiego sziahu generalnego, 
którzy obawiają się napuszenia 
własnych rezerw  materiału w->-

W  czwartek na Politechn ice od­
było się inauguracyjne zebranie 
Związku Narodowego Polsk iej 
M łodzieży Radykalnej. Zebranie 
poprzedziła msza św ięta odpra­
wiona o godz. 9-ej w  kościele Zba 
w iciela .

Około godz. 1-ej tłum m łodzie­
ży zapełm ł większą aulę Politech  
trki.. N a  podium zasiadło k ierow ­
nictwo ZwiązKu w  osobach: preze 
sa Tadeusza Salskiego, Jana Fa- 
bianowskiego, Jerzego ' K lukow- 
skiego i Jerzego Prack,ego.

W  pierwszych rzędach zajęl: 
m iejsca, rektor Zawadzki, kura­
tor prof W archatowski i przed­
staw ic ie le  senatu Politechnik i.

Zebranie otw orzy ł Tadeusz Sal 
ski, w ita jąc  przyD yłych . P ro f.
W archałow ski w  swoim przemó­
w ieniu podkreślił znaczenie p iać  
iaeowo-wychowawczych i życzył 
Zw iązkow i jak najlepszych rezu l­
tatów  prac.

P rzedstaw ic ie l Zw. N ar. Pol.
M ł. ‘  Radykainej Uniwersytetu  
Mossakowski wygłosił przemowie 
nie pow italne, w yrażając radość, 
se znowu U n iw ersytet i Po litech ­
nika wystąpić mogą ra  zewnątrz 
do wspólnej pracy, stając w zwar 
tych szeregach ram ię przy ram ie­
niu.

Prezes B ratn iej Pcm ocy M iro­
sław Ostromęcki w ita ł zecraaych 
imieniem polskich stowarzyszeń 
akademickich, podkreślając waż­
ność chw ili pow iotu  do form  pra 
cy ideowej, u jętej w  zewnętrzne 
form y organizacyjne.

H enryk W os,nski w ygłos,! re­
fe ra t o walce z komunizmem, do 
jakiej staje młode pokolenie na­
rodowe. Zakończył przem ówienie 
słowam i: „Nadchodzi chw ila,
gdy trzeoa się zd< cydować. Dziś 
nie ma m iejsca w  Polsce dla lu ­
dzi niezdecydowanych. M iejsce 
każdego prawego Polaka jest w 
Obozie Narodowym, żadne dy­
w ersyjne poczynania graczy po­
litycznych, którzy żłób swój mają 
tylko na ce'u, nie powinny go 
zwodzić. Naczelnym  w ięc  zada­
niem Związku jes t wychowanie w 
pełn i świadomych przyszłych żoi- 
n ierzy organ izac ji po litycznej Na 
rodu"

Po  referacie ideowym, sekre- O m a  23 b  m  ro z p o c z y n a ją  [o b lic z o n o  zn ó w , ż e  zw ięk s ze -  
tarz Zw iązku Jerzy Kluków ski, &ję  o b ra d y  k o m is j i  p o ro zu m ie -  _,ie k o s z tó w  w y n ie s ie  n ie  27 a 
odczytał deklarację ideow ą; „N a  w a w c z e j p r a c o w n ik ó w  i  p ra - 85. m il io n ó w  z ło ty ch , ż e  „ z  ja -  
gruzach obecnego ustroju party j c o d a w c ó w  w  g ó rn ic tw ie . B ęd ą  I k ic jk o lw ie k  s tron y  r o z p a tr y -  
nego musi powstać w ielka orgatfi [on e  d o ty c zy ć  p a ra g ra fu  4 u m o- w a ć  sp ra w ę  6 -g o d z in n eg o  d n ia  
zacja Narodu, oparta na idei na- w y  z b io r o w e j,  t. j .  czasu  p ra -  p ra c y , za w sze  u k a zu ją  s ię  re - 
roduwo-radykalnej i obejm ująca cv , g d y ż  ku n gres  ra d  za k ła d a -  a ln e  s tra ty  i to s tra ty  n ie  ty l-  
wszy3tkich zdrowo i uczciw ie mj w y d a  p rzem y s łu  g ó rn ic z e g o , jk o  k o p a lń  w c g la , le c z  i c a łe g o
ślących Polaków. Dla tego też p o d  n a c isk iem  u ch w a ł m ie -  g o s p o d a rs tw a " ,
m łodzież akademicka, jako awan- 'd z y n a ro d o w e g o  k o n g r ts u  g ó r -  S p o tk a ły  s ię  w  s ta rc iu  d w a  
garda i pionierka nowego ładu n ik ó w  w  P ra d z e , w y s tą p ił  o  ir z e c iw n e  o b o z y  g in ą c eg o  
narodowego w  Polsce, powołała 's k ró c e n ie  czasu  p ra c y  do  6 św ia ta , w a lc zą c  b e z n a d z ie jn ie  
do życia Naroaowj? Związek Po l- g o d z in . |—  k a p ita liz m  w  o b ro n ie  sw e-

Cała prasa socjalistyczna, go pasożytującego stanowiska
wszelkich odcieni i odłamów,!— socjalizm na demagogiczny 
rozwinęła juz kampanię zai ozkaz Międzynarodówki, 
wprowadzeniem 6-godzinnego Praca górnika, pod ziemią 
dnia pracv wysuwając argu- wśród trudnych warunków,

młodzieży ,p. Bogusławski mów ił 
o prądach polityczno - ideowych 
wśród m łodzieży i wszelkich or­
ganizacjach akademickich. P. Jan 
Szczęsny zab ierając głos imie­
niem organ izacyj katolickich, mó

Sensacyjne wznewienie śledztwa
w  s p r a w ie  tajem nic;*©: śm ie rc i ś. p . T u ra n ta
Głośna była przed kilku mie­

siącami sprawa tajem niczego 
zgonu mieszkańca W ilanowa, 
Szczepana Turanta, którego po 
zatrzym aniu przez polic ję znale 
ziono następnie w  areszcie nie 
dającego znami życia.

Roazina Turanta wniosła skar 
gę w te j sprawie do prokuratury 
Pod jęte  śledztwo nie dostarczyło

w ił o rea lizac ji ślubów Jasnogór- jednakże żadnych dowodów wska- 
skich. W iceprezes Bratn iej Po- 
mo, p. Lazar ewicz, om ówił dzia­
łalność samopomocową i organ i­
zację Bratniaka.

(Sprawozdanie z  zebrania in­
form acyjnego na U. W . podaje­
my na str. 3 e j ) .

żujących, że śmierć Turania na­
stąpiła z obcej ręki, w «bec czego 
umorzono je

Rodzina zm arłego nie dala je  
dnakże za w ygrane i wniosła za­
żalenie do 3ądu okręgowego w  
W arszawie. Obecnie sąd okręgowy 
postanowił nakazać wznow ienie 
śledztwa i zbadam* 17 dodatko­
wych św iadków na okoliczności 
poprzedzające tajemniczy zgon 
Turanta.

Pełno lal ezę loćerfii 
podi femqiv.pi str. 4 -ef

Kst Braun wyjechał do Rzeszowa
Stracenie mordercy służącej

Dalsze nemlnac e
w  w o js k u

W dn. 11 listopada oprócz no­
m inacji gen. Sosr.kowskiego bę­
dą m ianowani generałam i broni 
również inspektorzy arm ii gen. 
Dąb - Biernacki. Gen. Sosnkow- 
ski, Śm igły - Rydz, Berbecki i 
B iernacki byli dotąd generałam i 
dyw izji, m ianowani w  roku 
1921-ym. Oprócz tych nom iracyj 
ma być m ianowanych kilku gene­
ra łów  d yw iz ji i kilku generałów  
brygady.

ilości materiału wojennego do 
Barcelony W  transportach tych 
ma się znajdować 5000 ciężkich i 
lekkich karabinów murzyn o w , ci., 
300 armat z  odpowiednim  zapa­
sem amunicji, sto samclotów bom 
nowych i myśliwskich, którym to­
warzyszyć ma 40 lotników sow ec 
kich. Poza tym do Katalon ii ma 
być wysłanych 10 o iicerow  arty­
le r ii sow ieckiej oraz 15 speców 
propagandy wojskowej, którzy 
mają zająć się utworzeniem  służ­
by prasowej i rozpowszechnia­
niem ulotek. Spodziewany jest 
rów iueż w yjazd  20 o ficerów  szta­
bu głównego, co ju i  stanow ić bę­
dzie o fic ja ln e  wmieszanie się do 
operacyj wojskowych, prowadzo­
nych przez Katalon ię.

Depesze innych źródeł utw ier­
dzają niedwuznacznie, że rew ela 
c je  „G rin go ire ", zazw yczaj do. 
skonale poinform owanego odpo­
wiadają prawdzie. S twarza to 
dla pokoju europejskiego niezm ie 
rną groźbę, ponieważ nie ulega

Kancelaria cyw ilna  P. P re zy ­
denta R. P. zakomunikowała M i­
n isterstwu Spraw iedliwości, iż 
podanie o łaskę zgłoszone przez 

wątpliwości, że ani N iemcy, ani ukazanego w  Rzeszow ie na karę 
W iochy nie oędą patrzeć obojęt- śm ierci Stanisława Tyszkę pozo- 
nie na transporty materiału wo- bez uwzględnienia,
jenn tgo  idące z Rosji do Hisz-1 Stanisław Tyszko skazany zo 
parni. Komunizm rosyjski gra  pą stał na karę główną za dokona- 
dal m ię  podpalacza świnta. In ie w  drugiej p o łjw ie  kw ietn ia

r. b. mordu rabunkowego na oso' 
bie 18-letn iej su iącej w  Rzeszo­
wie, Józefy  W alnej

Pow iadom iono w drodze te le­
g ra ficzn e j o decyzji P . P rez  
R zp lite j prokuraturę sądu okrę­
gow ego w Rzeszowie. Dziś w y­
jeżdża do Rzeszowa wykonawca 
wyroku spraw ied liw ości kat 
Braun. ra j

u

N?v j I Carnero z ' te przez powstańców

Droga do Madrytu stoi otworem
Wojska czerwne cofała się w rozsypce

SE W ILL  A , 22. 10. —  Oddziały 
gen. M ola  za ję ły  we środę popo­
łudniu m iejscowość N ava l Car­
nero, ważną bazę operacyjną 
wojsk czerwonych. N ava l Carne­
ro znajdu je się w odległości za­
ledw ie 30 kim. od Madrytu. Od­
działy czerwone u leg ły  rozbiciu i 
co fa ją  się w  popłochu, pozosta­
w ia jąc  na placu boju w ielką ilość 
materiału wojennego. Podczas 
walk strącono 2 samoloty rządo­
we. Za jęcie miejscowości N ava l

C arnero ' stanowi poważny suk­
ces powstańców. D r°ga  na M a­
dryt stoi otworem.

Oddziały wojsk narodowych 
za ję ły  również m iejscowość YTil- 
lamanta. W czora j w ieczorem  roz 
p°czą ł s ię atak wojsk poy.stań- 
czych na Eskurial.

przygotowują się ao ewakuacj* 
stoPcy. Już teraz oprócz prezy­
denta A zany rów nież 4-ch człon­
ków rządu madrycKiego znajduje 
się w Barcelonie. W ojska czer­
wone są zaopatrywane w broń i 
amunicję pochodzącą z Sow ietów  
i Francji. Setki m ilionów pese-

W ojska powstańcze znajdu ją złotych w yw ieziono do Ban-
, , L-ii Ir^nnu^L-lnn-n tv  w m rń H o l.

się obecnie o 23 kim. od M ądry
tu. Zwycięska ofenzyw a na M a­
dryt w yw oła ł popłoch w  kołach 
rządowych, które gorączkowo

lispoleeznic prodnftcfc

skiej M łodzieży Radykalnej, jako 
organ izację ideowo - wychowaw­
cza

N arodowy Zw iązek Polsk iej 
Mł Kadykalnej, stojąc na grun 
cie zasad katolickich i wychodząc 
z założenia, że w  państw ie pol­
skim gospodarzem w inien być Na 
ród Polski, zorganizowany jaKo 
jedna, niepodzielna całość, opie­
ra się w tej pracy wychowawczej 
na zasadach deklaracji z dnia 14 
kw ietn ia 1934 r."

ment, że pozwoli to na zatru 
dnienie 20.000 robotników,

jest niewątpliwie jedną z naj­
cięższych i musi być, jak każ-

ności całej gałęzi przemysłu Iskuje przemożny wpływ na ca- 
Nie mogąc pozwolić, by łość życia gospodarczego. W  

koszty kartelowej pohtjki w y-1 izisiejszych czasach oznacza 
sokicli cen węgla płaciło bądź I to również bezprawny popro- 
społeczeństwo. bądź pracujący stu udział we władzy państwn- 
przy jego wydobyciu górnik wej.
— widzimy jedyne słuszne za­
łatwienie tej sprawy: uspo­
łecznienie produkcji węgla.

Legenda o deficytowej go­
spodarce kopalń węgla jest 
tylko legendą. Kopalnia po

Dlatego jedynie uspołecz­
nienie produkcji węgla da mo­
żność słusznego wynagradza­
nia pracy robotnika, a przez 
zmniejszenie zysków obniży 
jego cenę rynkowa.. No i wre-

ku Francuskiego. W  m iarodaj­
nych sf erach  m adryck ich  panu je  
w ie lk ie  p rzygn ęb ien ie . W ojska 
narodowe za ję ły  w „żn y  węzeł ko- 
le jow y na zachód oa Huesca, 
M iejscowość ta posiada w ielk ie 
znaczenie strategiczne.

O fenzyw a w ojsk narodowych 
na odcinku Siguenza irw a  n ie­
przerwanie. W ojska gen. Franco 
n ie napotykają na poważniejszy 
opór

O ddziały gen. Aranda rozw ija ­
ją  o lenzyw ę na G ijon, który sta­
nowi centrum oporu czerwonych 
po uwolnieniu Oviedo. W  Gijon 
Danuje panika, przywódcy ezerwo 
nych zb ieg li. ,

Urgo C?ba!ero
zab ił ir.ln. Prieto

zwiększając ogólną sumę wv- da praca, słusznie

odliczeniu wszelkich skont i szcie wyrwie z rąk zugranicz-! 
rabatów otrzymuje 11.67 zł. za nego kapitału poważne na- 
tonnę węgla, hurtownik płaci rzędzie wpływów, 
zaś 24.10 zł. Różnica. via znaj- A półśrodkami o skróceniu 
dujące cię między hurtowni- czasu pracy nie szafujmy, pa­
kiem a kopalnia biuro spiże- uńętając, że aby Polska do- na posiedzeniu rady ministrów 
daż} koncernu węglowego, , ów nała swroim sąsiadom, 
wędruje do kieszeni właścicie-jkażdy Polak pracowrać musi

B EK I.117, 22. 10. (te l. w ł.). —  

N iem ieckie biuro in form acyjne 

P doje, że w czora j w M adrycie

prem iner Cabalero wystrzałem  z

płat za robociznę o nie całe 27 
milionów złotych

wynagradzana — 
strony rena wręgla, jako

i godziwie li kopalń. Przemysł węgloww. z taką wydajnością jak czte- 
z drugiej Iznajdujący się całkowicie wr rech Rosjan i trzech Niemców.

pro- rękach obcych, dba jedjnie o Komu wystarcza 6 godzin pra 
Odpowiedziały na to oczy- duktu wytwarzającego ener-j.swoje zyski, kalkulując na cy wr jarzmie kapitalisty, 

wiście z drugiej strony wszyst- gię i ciepło, decyduje nie tylko najwyższych kasztach produk- niech o te 6 godzin walczy, 
kie organy „Lewiatana", a za- o budżetach rodzin uizędn, cji, a z uwagi na to, ze węgiel My walczymy o likwidację 
pewne poszły w ruch również 'zych czy robotniczych, ale jest podstawowym czynni- kapitalizmu w górnictwie wę-

Zebrani wysłuchali deklaracji inne sposoby i środki. Tutaj również o istnieniu i opłacał-.kiem wszelkiej produkcji, zy- glowym. W. V.

rewolweru zabił min. P r ie to . Po- 

dobnu ten ostatni żąda} natych- 

■iiastowego puddanią Madrytu,

celem zapobieżenia rozlewow i 

krw i i zniszczeniu stolicy.

O . c .  d e p t a s r  ! w i a d o m o ś c i  n a  s tr* . £» -e j i
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D o  w a l
Ze s fer działaczy i orgaińzaco 

rów  kas bezprocentowych otrzy­
maliśmy następujący artykuł.

Parę dni temu AE C  zapoznało 
społeczeństwo polskie z jednym 
z najw ażn iejszych  w rogów  pol­
skiego rzem ieślnika i drobnego 
kupca, jakim  jest t. zw „C entra l­
ne Tow . Bezprocentowego K re­
dytu i K rzew ien ia  P racy  Produk­
cyjnej W śród Ludności Żydow­
skiej w  Po lsce " w skrócie C. K 
B., które czerp ie fundusze od ży 
dów z całego św iata, subwencyj 
państwowych i składek członkow­
skich.

N ie  można jednak poprzestać i 
na ośw ietlen iu  pozycji naszych 
w rogów . Pow inniśm y sami dążyć 
do zorganizowania się w  silnej i 
p lanowej przeciwakeji. Aby tego 
dokonać, musimy przystępować 
do pracy z poważnym, dobrze 
przem yślanym  pianem

ZwlązbK polski
N a terenie W arszaw y powstało 

stosunkowo niedawno stow arzy­
szenie poo nazwą „Zw iązek  Po 
pierania Polsk iego Sianu Pos ia ­
dania" w  skrócie zwanego 
„Zw iązkiem  Po lsk im ', które w 
§ 2 statutu określa wyraźnie 
swój c e l: „S towarzyszen ie jest
organ izacją  bezpartyjną, mającą 
na celu sicup.anie wszelkich wy­
siłków  społeczeństwa polskiego 
ao popieruma j obrony polskiego 
etanu posiadania w  dziedzinie 
gospodarczej i ku ltu ra lnej".

Jest to w ięc organ zacja wy 
raźnie uprawniona do za jęcia  się 
sprawą Polskich Kas Bezpro­
centowych.

Ścisie w sęółćzia łan ie  
z  hasa«ni

P ierw szym  krokiem  powstałej 
j‘ uż przy Związku Polskim  sekcji 
Dadar'a i organizacji Kas b ez­
procentowych jest n aw ązan ie  
kontaktu ze wszystkim i istn.eją- 
cyro’ polskimi kasami, bo t jlk o  
przy ich współudziale m otra  
stworzyć jednolity  i realny plan 
działania. Kroicowi temu należy 
przyklasnąć.

Chcielibyśmy, aby przede 
wszystkim same Kasy Bezprocen­
towe wypow iedziały się w kwe­
stiach na jb liże j je  obchodzących, 
aby doświadczeniem  zdobytym w 
pracy „w  teren ie " stworzyć pod­
w aliny pod silną i zwartą o rga ­
n izację polską, któraby mogła 
skutecznie przeciw staw ić się o r­
gan izacji żydowskiej.

Błędy, których trzeba 
untórąć

Niestety, mamy wrażenie, że 
organ izacje  powstałe w  ostat­
nich dniach ujmują sprawę nie 
j w łaściw ego końca, chcąc cen- 
trabzow ać akcję, która jest do- 
p iero  w powijakach.

W łaściw ą drogę będzie samo­
rzutna organizacja kas bezpro­
centow ych ; dopiero wyłoniona 
przgz te placówki centra.a repre­
zentująca rzeczyw iste in te rn y  
zrzeszonych, Dędzie m iała auto­
rytet i będzie m ogła zw rócić się 
z kategorycznym żądaniem o wła-
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Zakładajmy polslfl Kusy Łj?zprocentowe I

ścrwe je j potraktowanie przez 
kredytowe in jty tu c je  państwowe

Na zasadacn kaiolickfcn
Osoby pragnące z kasami 

współpracować, znajdą zawsze 
wszędzie pole do pracy, bądź to 
w kasach już istniejących, bądź 
to w organizowaniu nowych kas, 
badź to w reszcie w zgłaszaniu

projektów , dotyczących orgam za 
c ji kas.

Praca  w Kasach Bezprocento­
wych oparta być musi na poczu­
ciu obowiązku narodowego i na 
katolickiej zasadzie pomocy bliź 
niemu.

Sekcja badania i organ izacji 
Kas Bezprocentowych przy, 
Związku Polskim , m » w ięc za za­

danie przy współudziale samych 
Zarządów i członków Kas Bez­
procentowych przygotow ać zdro­
we warunki do rozszerzenia i 
wzmocnienia działalności Kas.

Przypom inam y, że siedzibą 
Sekcji jes t lokal Związku P o l­
skiego, przy ulicy Krak. Przed  
m ieście Nr. 41 m. 6, w czw artk : 
od godz 18-ej do 19.30.

Protes Grzeszolskiego w  apelacji
rozpoizyna ssą dziś o godz, 10 rano

D zisia j o godz. 10 rozpoczyna 
się w stołecznym Sądzie Apela­

c y jn ym  rozp iaw a  odwoławcza 
przeciwko Paw łow i Grzeszolskie- 
mu, osKarżcr.emu o otrucie talem  
żony , dw ojga  dzieci i służącej.

Przed kilku miesiącami
K iedy  przed kilku miesiącami 

sprawa ta toczyła się w  p ierw ­
szej instancji w  Sosnowcu, inte­
resowała całą opin ię publiczną, 
była tematem namiętnych spo­
rów  na tem at .w inien czy nie w i­
n ien ". D zisia j sądzenie tej kwe­
stii rozpoczyna druga instancja, 
która w ypow iedzieć się musi na 
podstawie o lbrzym iego dotych­
czasowego m ateriału i na podsta­
w ie danych dodatkowych, jak ie 
zostaną złożone w  ciągu rozpra­
wy.

Sąd O kręgowy w  Sosnowcu 
skazał Grzeszolskiego na karę 
śm ierci podwójnie za otrucie syna 
i córki, zam ien iając karę na mo­
cy amnestii na dożywotnie w ię­
zienie. W  obszernych, »0-stroni- 
cowych motywach sąd uznał otru 
cie dzieci talem  za dow iedz:ont

Przeb .eg wydarzeń
Przypom inam y tu przebieg zda 

rzeń :
G rzeszobki ostatnio zajm ujący 

odpowiedzialne stanowisko k*e- 
rownika B iura Sprzedaży w fa ­
bryce Hulczyńskiego w Sosnow­
cu, ożenił się z pochodzącą i  ubo­
g ie j rodziny panna Bugajowną, x 
którą miał dw oje b liźn ią t: Lucy­
nę i Jerzego. Życie rodzinne pły­
nęło spokojnie i dopiero jak-my 
od czasu poznania młodej semi- 
jia rzystk i, P e la g ii S taciw ińskiej, 
rozpoczęły się niesnaski rodzin­
ne. Podejrzew ano Grzeszolskiego
0 w iarołom stwo i na tym  tle do­
szło do bardzo napiętych stosun­
ków zarówno m iędzy oskarżonym
1 jego  żoną, jak  i dziećm i, które 
domyślały się wszystkiego. Grze- 
szolska zmarła nagle, spędziw­
szy w ieczór u znajomych w  kilka 
m iesięcy po zepsuciu się stosun­
ków rodzinnych, N ik t w tedy jesz­
cze nie podejrzew ał jak ie jś  zbrod 
niezej przyczyny śm»erci.

Łańcuch śmierci
W krótce po t jm  dzieci zaczęły 

chorować i skarżyć się na szerćg 
dolegliwości, przypuszczając, że 
je  ktoś tru je. Jerzy Grzeszoiski 
zmarł rów nież nagle wśród obja­
wów jak iegoś niewytłum aczonego 
szału. W  dwa m iesiące po nim

zmarła również nagle młoda Lu 
cyna Grzeszolska. A  wkrótce po 
je j pogrzebie ciężko zaniem ogła 
również w  tajem niczych obja­
wach chorobowych służąca, Ca- 
bajówna. W tedy dopiero gruch 
nęła po całym Sosnowcu wieść, 
szerzona najp ierw  przez człon­
ków licznej rodziny Bugajów , że 
to Grzeszclski otruł zonę i dzieci, 
aby nie m ieć żadnych przeszkód 
do połączenia sie węzłem  mał­
żeńskim ze Staciwinską.

W tym okresie rozpoczęto do­
chodzenie prokuratorskie, naka­
zano ekshumację zwłok, Grze- 
azolski został aresztowany. Po­
nieważ analiza wnętrzności, 
zw łaszcza Lucyny Grzeszołskiej, 
wykazała obecność talu, spurzą 
dzono akt oskarżenia, zarzucają­
cy Grzeszolsaiemu w y trucie wła­
snej rodziny mimo, że cały czas 
zapewniał 0 swej zupełnej nie­
winności.

Trumna i tal
T a l jes t trucizną rzadką, sto­

sowaną np. w  walce ze szczura 
mi, szalenie niebezpieczna i dla 
tego w  leczn ictw ie uaogói zarzu­
cona. To też w ie le  kłopotu przy­
czyn ił on ekspertom, którzy dzia­
łalność jego  znali raczej w. teo­
rii.

Proces cały był jednym  w ie l­
kim pojedynkiem  mięBzy obroń­
cą, który uporczyw ie poatrzymy 
wał tezę zupełnej niewinności 
G izeszolskiego, a prokuratorem,

potępiającym  go. Przesunąt się 
przed sądem liczny korowód 
swiadKÓw: członków roaziny
zmarłych, kolegów i znajomych 
biurowych Grzeszolskiego, a czę­
sto ludzi, którzy ze siyszenia ty l­
ko całą sprawę znali, niejedno­
krotnie dawali się uwieść fan ta­
stycznej piotce. CnarakterysiyKa 
Grzeszolskiego, który przez cały 
czas procesu zachowywał nad­
zw yczajny spokój, wypadła bar­
dzo rozm aicie. Były g łosy okre­
śla jące go jako człow ieka warto­
ściowego, dobrego, ale tw arde­
go, a były rów n ież opin ie odma­
w ia jące mu wszelkich wartości, 
zarzucające mu okrucieństwo, na 
zyw ające go a ferzystą .

Obecnie obrona zam ierza uzu­
pełnić dotychczasową eksperty­
zę lekarską opiniami b iegłych  - 
chem ików: M odrakowskiego i
Le jk i, a poza ’ tym  n iew ątp liw ie 
rozgorzeje znów namiętna poie- 
mika fachow o - lekarska na te­
mat skutków zatrucia talem.

W brew  poprzednim pogłoskom, 
obronę wnosić będzie nadał adw. 
Zygm unt Hotm okl-Ostrowski (o j ­
c iec ), który wydał w tych dniacn 
nowy numer swego czasopisma 
„Forum ", poświęcony całkow icie 
rozbijan iu  tez obrończych w  tym 
w ie lk i*  procesie, n iew ątp liw ie 
jednym  z najciekawszych proce­
sów krym inalistycznych lat ostat 
nich.

Wstęp na n iew idka  ualę Sądu 
Apelacyjnego za biletami.

„ o  wyzwoleniu Gdańska z więzów
nałożonych przez ukłeoy z Polską’*

m ó w i  w i c e p r e z y d e n t  s e n a t u  G d a ń s k a

Ostattllo w iceprezydent senatu 
gdańskiego i kierownik resortu 
gospodarczego Kuth, mówiąc o 
stosunkach gospodarczych w  W o l­
nym Mieście, zaatakował po lity­
kę polską.

„Jeżeli tak się stało —  mówi 
m. in. Huth, —  że Gdańsk złączo­
ny jest z Polską unią celną (w  
istocie Gdańsk należy do pol­
skiego obszaru celnego —  przyp. 
red .), to należało dojść do poro­
zumienia politycznego".

Dla Gdańska —  tw ierdzi dalej

Huth —  istn ieje c iąg ła  n iepew ­
ność, czy zło ty  poiski zostan ie 
zdewaluowany. A le  Jaipiectwo 
gdańskie po tra fi opanować Sytu­
ację, Narodowy socja lizm  dąży 
bowiem do w yzw olen ia  W olnego  
M iasta z w ięzów  nałożonych przez 
różne układy z Polską. N iem ieck i 
przedstaw icie l handlowy —  koń­
czy w iceprezydent senatu —  u- 
cierp iał na jw ięcej na skutek pol­
skiej polityk i gospodarczej, a le  
musi k ierować się przede w szyst­
kim interesem  narodowym N ie ­
miec

Komuniści o ŁodzJ
Odó£ narodowy głów nym  wrogiem

S p o i y  z  P P S  n a l e ż c j  d o  p r z e s z ł o ś c i

Charakterystyczne jes t coraz 
w ięasze zainteresowanie ■ prasy 
komunistycznej obozem uarodo-

kotła głosy lis ty  narodowej, sa- 
nacyjno-chadeckiej,, obu niem iec­
kich etc. pod nazwą „ lis t  reak-

wym. Łśwego czasu dochodziło do I cyjnych i faszystowskich" —

Notowania giełd warszawskich

sporów m iędzy komunistami, a 
P . P . S. na temat, k io reprezentu­
je  „pulski faszyzm " —  dla P.P.S. 
było jasne, że „endecja ", co ko­
muniści uważali za niesłychane 
„tum anienie mas", odwracanie 
ich uwagi od głównego wroga, 
t. j. rządzącej sanacji Obecnie o 
sporach podobnych niema ju ż mo 
w y —  znikło też z bibuły komuni 
stycznej traktowanie P .P  S., jako 
specjalnej odm iany faszyzmu 
(„s o c ja lfa s zy ś c i" ).

N r. 2 komunistycznego dwu­
tygodnika „N a  W idnokręgu " (M y  
słow ice) daje b. ciekawą analizę 
wyborów  łódzkich. Kom unistycz­
ny publicysta miesza do jednego

przyznaje zaraztm , że zw ycię­
stwo „an ty fa szystów " nie jest tak 
p ioronu jące: otrzym ali oni (t. j .  
P . P . S. i Bund) 119.000 głosów, 
na 120 000 reakcjonistów  i faszy­
s tó w "; rzecz bardzo ciekawa, za 
do tych ostatnich nie za licza ją  
komuniści., syjon istów , traktu jąc 
ich zatem jako rodzaj języka u 
wagi. Ciekawe Jest też przyznania 
się, że wszystkie kierunki anty­
faszystowskie prócz Bundu zjed­
noczyły się na wspólnej liścia 
P.P.S t. j. że komuniści żydowscy; 
głosow ali na P.P.S., n ie na b liż ­
szy sobie —  zdawałoby się —> 
Bund.

Istotne przyczyny
z w y ż k i  c e n

GIEŁDA PIENIĘŻNA
Dewizy: Holandia 286.70, Berlin 

212.78, Bruksela 89.55, Gdińsk 
100.20, Londyn 26.02, Nowy Jork 
5.31 1/8, Oslo lo0.98 Paryż 24.65, 
Praga 18.80, Wiedeń 99.20, Medio­
lan 28.05.

Papiery procentowe: 7% poż sta­
bilizacyjna 472,50 (odcinki po 500 
doi ) 477.50, wartość kuponu bieżą­
cego 9.41 zł., 3% poż, prem. inwest. 
I em. 66.00, 1 em. 67 00, Zje poż. 
lirem, inwest. seriowa I I  em. 84.00. 
1 proc państw, poż. premiowa dola­
rowa 49.00, 5% konwersyjna 52,75, 
6% poż. dolarowa 76.50 (w  proc.), 
8% L. Z Tow, kred. przen poi. 
funt. 91 75 ,w  proc.), 4 i pół proc. 
L. Z. ziemskie seria V  47.50 — 47.00 
4 i pół proc. L. Z Pozn. Ziemstwa 
kred. seria K. 45.25 (drobne), s« ri» 
L 42 "5. 5% L. Z Warszawy ( L933 
r.) 55 50 — 55 75, 4 i pół proc oblig. 
Warsz. 3 em 42,0C 6% oblig. m, 
Warszawy 6 em. 56.50. 8 i 9 em.
53.00.

Akcje: B«nk Polski 111.50, Puls
80.00, Warsz. Tow. fabr cukru 31.50, 
Węgiel 16.50. Lilpop 15-75 —  15.25

— 15.50, "łorblin 67.00, Starachowi­
ce 37.50, Haberbusch 4l.5o. •

GIEŁDA ZBOZOWA
Pszenica jednolita 27.5 —  28.25, 

zbiorowa 27.25 — 27.75, żyto eks­
portowe bez obrotów, żyto I t. 
18.50 — 19,25, I I  st 18.00 —  13.50. 
owies eksportowy 18.00 — 18,2o, 
cwics I st. 17.75 — 18,25, I I  st 17,25
—  17.75, jęczmień b-owa-ny 26.50- - 
27.50, I st. >3.00 - 23.50, U  st. 22-25
— 22.75, I I I  st. 21.50 — 21.75, groch 
polny 20.00 — 21 00 groch Vicloria 
27,u0 -  30.00. wyka '9.50 -  20.30, 
peluszka 21.00 — 22.00, łubin nie­
bieski 9.90 — 9.50, łubin żółty 13.00 
— 13.50, rzepak 44.50 —  45.50, mą­
ka pszenna I gat. 38.50 —  45.00, l i  
gat. 3100 — 39.00, mąka żytnia 
I gat. 27.25 —  29.50 I I  gat. 30.75 — 
32.75, otrzęby pszenne 13.00— 14.50, 
żytnie 12,75 — 1325,, aiernie lniane 
37.00 — 38.00, koniczyna czeiw b. 
kan. 90.00— IOS.00, koniczyna czerw, 
b. kan. o czyst. 97% 120.00— 130.0U,

I kuchy lniane 20.50 -  21.50, ziemnia- 
j ki jadalne 4.00 -  4.50 zł.
| Ogólny obrót 3121 ton. Żyto 287. 
Usposobienia spokojne.

A larm y na temat zw yżk i cen 
ju ż nieco przy< ichły. Można w ięc 
nbjektywnie stw ierdzić, jaka  była 
ich przyczyna

N iew ątp liw ie , jak to ju ż pod 
kreślaliómy, is tn ie je  trw alsze dą 
żenie cen ku górze na wszystkich 
rynkach światowych. Jednak to, 
co się działo w  Po lsce z  renami 
w ciągu  ostatnich dni, znacznie 
p izekraczało rozm iary kom un 'ta  
ralnej zwy/w.

Pow sta ł po prostu alarm  iu  te­
mat zw yżk i cen, znajdu jący pod­
n ietę z  jednej strony w  pogło­
skach walutowych, z  drugiej stro­
ny zaś w hałasie, jak i wkoło zw y i 
ki can urządzała p ra ja . N a jszer 
sze koła doskonale w iedzą, że ad­
m inistracyjne regu lowania cen 
nic n ie pomogą.

To  też z  alarm istycznych a rty ­
kułów i wezwań do walk i ze zw yż­
ką cen, oraz zapow iedzi energ icz­
nej akcji w  tj'm kierunku, zarów ­
no puDliczność, jak  i mniej uśw ia­
domiona część kupiectwa wyciąga 
wniosek, że stoim y w przededniu 
jak ie jś  nadzwyczajnej zwyżki.

Tego stanu rzeczy n ie zm ienia 
fakt, że wiadomości na temat 
zwyżki cen były w ręcz fania&tycz 
ne i mało mające wspólnego z rze 
czywistością.

Obecnie następuje pewne co f 
n ięcie cen. P o  środowej zniżce 
cen żyta i pszenicy, przyszła w  
czwartek zniżka cen żyta  o 50 gr.,

zniżka cen jęczm ien ia o 25 —  50 
gr., obniżenie cen mąki pszennej 
i żytn ie j oraz odpow iednie obni­
żenie etn  kasz Co do roię&a i  w ę­
dlin, 10 artykuły u. można dostać 
po cenach niższych od cenniko­
wych...

O czyw iście o tym, że ceny ję c z ­
mienia w, czwartek obniżyły się, 
publiczność dow ie się w  piątek. 
Tymczasem zaś przezorn i kiijńjy z  
p. Grosbergiem  i z braćm i Ban­
kier na czele, będą m ogli uloko 
w ać dużą ilość Lasz i mąki po w y­
sokich cenach, w ykorzystu jąc 
zręczni, zainspirowane alarmy; 
prasowe.

Czas na jw yższy  zabrać się do 
nich. no i do karteli, dać „pokój 
sklepikarzom

Pociąg ro zb ił wóz
Na przejeżdzie kolejowi m koło 

wsi Groczyce pod Sieradzem poci?g 
towarowy rozbił doszczętnie wóz i 
zabił konia. 'Woźnica Andrzej Kozi­
ca wyrzucony z rozbitego wozu uiegi 
złamaniu żeber, obu rąk uraz doznał 
pęknięcia czaszki. Przewieziono go 
w stanie beznadziejnym do szpitala.

Kie/iy cmentarne
Na cmentarzu parafialnym w Wy- 

socku pod Kruszwicą włamali się 
onegdaj nieznani sprawcy do gro­
bowca rodziny Majerowiczuw. Zło­
dzieje rozbili trumnę niedawno 
zmarelgo ziemianina Majerowicza i 
zbeszcześcili zwłoki, wyjmując złotą 
szczękę <raz cbdzitrając je z biżu­
terii i odzieży.
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Pomieść obyczajowa

Proszę do mnie.
Twarz Glajzerowej znowu .sztywnieje.
— Ha, skoro już sobie pani tak życzy...

Sprawdzimy rachunki. . . .  . .... . . •
Id z -  pierwsza. Ale Lolę ogarnia juz pasja. NLbyto od nie­

chcenia :
— Gdy byłam ostatni raz u prezesowej...
Triumf! Szalony triumf! Glajzerowa znówu się gnie w 

ukłonie Znowu na twarz wypełza lisi uśmiech. Prosi, ażeby 
Lola pierwsza weszła do jej pokoju.

Na progu Lola stanęła.
— Tam jest jakiś pan...
 Nie szkodzi, to moj dobry znajomy.
Jakiś żyd. Krótkie, grube nogi. Ręce splecione na . r/uatiu.
Glajzerowa przegląda książki.
—  Policzę pani tanio, bardzo tanin...
— ...i jeśli można, na raty -- m c  /u wściekłość zalewa 

rumieńcem jej twarz. A  w dodatku ten żyd z wlepionym 
w nią w zrok.cm. . ,

fea , jeszcze brakowało! Krótkie, grube nogi wykonują 
ruch jakiegc ś ukłonu Mięsiste wargi wyrzucam najuprzej­
miejsze

— Fozwoli pani, że się przedstawię...
— Jakto? — Lola jest bardzo zdziwiona.
— Znam panią z widzenia i oddawma — tłusty gruby pa­

lec podnosi w górę — wszak to pani z majorem Turawrskim 
zbierała oklaski w walcu...

— Pan zna majora Turawsk,ego?I
— bardzo dobrze, bardzo dobrze...
Twarz Loli jaśnieje.
— Pozwoli więc pani, że się przedstawię; laubman je­

stem.
Lola pozwala. Taubman wciąż mowis
— Nawret go wrczoraj widziałem po raz ostatni. Nie daw­

no, co? — ukazuje w śmiechu złofe zęby. — Miałem apetyt 
na dobrego brydża — rozłożył ręce — cóż kiedy uciekł, zwa­
biony telefonem. Może do pani?

—  Nie, nie do mnie.
Glajzerowa kołysze się w fotelu. Lola z kolei na nią prze­

nosi wzrok.'
— A więc?
Taubman odpowiada szybko. Za szybko.
— Niech się nawet pani nie pyta Wszystko w porządku. 

Chce pani na raty, będzie na raty. Na najdrobniejsze raty, 
z długimi prolongatami... — śmieje się z zadowolenia 
Chwyta rękę Loli. Glajzerowm również się śmieje.

— Odprowadzam panią!
— Ależ te raty...
— Wszystko już załatwione. Na najdogodniejszych wa­

runkach. No, coż — ije?
Glajzerowa kiwa potakująco głową.
Lola jest oszołomiona. Ten Taubmanł
Przed sklepem stoi samochód. Czerwony, jaskrawy, az 

arogancki w linii i barwnie. Taubman proponuje odwiezie­
nie do domu. Po czym wda* o majorze. Widzi, że ten temat 
wprawia ją w dobry humor. Rzeczywiście... Lob ’ est przy­
jemnie.

Wilcza.

— Do domu? A może gdzie na kawę... —. pytający, bła­
galny wzrok.

Lola dziękuje.
— Na kawę nie? No to na herbatę... Nie? No to na koktaii.

Nie? Major zapewne czeka... — mruży oczy N ie ?
Pragnie za wszelką cenę pokazać się z nią w Ziemiańskiej. 

Niecha wszyscy widzą. Więc ostatni atak.
—  /robi to pani dla majora...
— Dla mejora? — Lola śmieje się szczerze i długo.
—  Bo się poskarżę...
Daje znak ręką szoferowi. Samochód nagle zawraca.
— Co pan robi!
— Nic.
Lola przestaje oponować. W  domu czeka ją chleb, trochę 

masła i zeschniętego sera. Jest godzina siódma. Szlanka her­
baty z tym jakinj,ś Taubmanem, to przecież jeszcze lic zdra­
da majora O haziku nie pomyślała.

X II .

Turawski mimo wszysiko postanowdł Wyjeehuo. Rozmo­
wa, dla której go wówczas wezwano do domu początkowo 
wydawała mu sie pełną sensacyjnych wiadomości, gdy jed­
nak na drugi dzień zastanów ił się nad nią, doszedł do wnio- 

jsku, że właściwie do sprawy nie wniosła nic. Znowu ustrze­
lenie. że wychodzą naprzeciw niego i zalecenie, ażeby pilnie 

1 zwazał na te postacie, kióre obecnie spotyka, lub spotka 
'w  najbliższej przyszłości. „W yjdę naprzeciw...". Proszę bar­
dzo! Utrudni nn ten spacer. To zdecydowało.

Krótki bilet do Loli. Że wyjeżdża na kilka dm. Do biletu 
trochę kwiatów.

Wracał do domu. O dziewiątej odchodzi pociąg. Jest je­
szcze trochę czasu. Przed nim . no, no — pokręcił głową — 
tak daw no niewidziana... (C  d n.)
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F»iemi6ca
Jesteśmy świadkami dziwnych 

przegrupowań w  Polsce. „C zas" 
sta je się radykalny, organ Lew ia  
tana „K u r ie r  P o lsk i" wola o mo­
ralność i spraw iedliwość, Żydzi 
ob jaw ia ją  serdeczną troskę o 
powodzenie rządów  naiodowo - 
socja listycznych w  Niem czech. 
I  na dobitek dzieje się to nie w 
dniu 1 kw ietnia, ale w  dniu 22 
października. Zobaczmy po kolei 
te dziwowiska.

uCzas”  w o ła  o reiorm ę 
rolną

r „C zas" polem izu jąc z „K u r ie ­
rem  Porannym " w  sprawm ^vego  
stosunku do re form j ro lnej, o- 
św .adcza :

Żaden człowiek rozumny, a choćby 
tylko wrrszc!e przy zdrowych zmy­
słach, nie zaprzeczy, ■ że ustrój wia 
sności rolnej w Polsce, pozostawia 
oardzc wiele do życzenia, że za em 
uowinno się podjąć próbę naprawie- 
■ia go, że jesi to zadanie nade* waż­

ne i pilne że zadanie to pi typada 
Państwu. Stoimy zi en. po sliOiiit re- 
torrny rolnej.

N o  co? W yraźnie. Po  stronie 
re fo rm y  rolnej. A  przedtem  po 
stron ie gospodarki wszechświato­
w e j. Jak różni książęta ao cpóliu 
z  konserwatystam i łódzkimi za 
rob ią  na „obrocie towaram i i 
ludźm i" —  to... niech p. Pon ia­
towski się bawi. W tedy może na­
w et "wykonanie swych planów za­
w ierzyć  któremuś ze sztanaaro- 
wych konserwatystów  z  siedzibą 
w  Łodzi.

„Kurier Pulski”  woła 
o spraw ied liwość

’ „K u r ie r  Po lak i" w  związicu z 
głośnym  procesem radomskim o 
nadużycia Lkarbow e, w'oła o oczy­
szczen ie atm osfery m oralnej w  
Polsce.

Obywatel, zdany na łasaę i nieła­
skę lokauiego „diabła", odseparowa­
ny oa świata na „czarciej wyspie", 
nam ulega zwyczajom, które nią rzą­
dzą, drży jęte początkowo jaao owio­
ną obrony, stają się one rychłe me­
todą działania, a przez to —  źródłem 
zataczającej coraz szersze kręgi de 
moralizacji.

D em ora lizac ja ! K radną p ie­
niądze podatkowe, płacone przez 
przemysł 1

Musi się wytworzyć przekonanie, 
że sprawieduwość obowiązuje na 
wszystkich, nawei najniższych szcze­
blach drabin) państu owej. Sprawied­
liwość musi być wszęozie i dla 

.łł^łozysikicta: osiągalna w odwołaniu; 
f  ./ szybka i skuteczi u w działaniu.

O tóż to ! Spraw ied liw ość obo­
w iązu je  wszystkich 1 Musi być 
w szędzie na pow ierzchni ziemi. 
Do Lew iatana i tak m e aotrze, bo 
ten  mieszka pod ziemią

Niewątpliwie, szereg Ujawnionych 
aie; i uaoywającyci. się nu tem tle, 
bąaż tez zapowieazianych, procesów 
— io są rzeczy niezmiernie przykre; 
są u ooeracje, aoKonywanc na cieie 
nietylko osoL, ale systemów i wy 
magające chirurgów o dużej ociwa 
dz« cywilnej. Ale tylko takie opera 
cje i tacy cnirurdzy mogą przywro, 
cić społeczeństwu fundamentalny wa­
runek jegt zdrowia: wiarę w  gpra
wiedliwośc.

Ch iru rg błyska nożem A  „K u ­
rier P o lsk i" jeszcze nie zdaje so­
b ie  sprawy, jak  blisko od stołu 
operacyjnego znajdują się. jego 
najb liżsi.

„Nasz P rzeg ląd ”  ratuje 
N emcy

Jak za czasów przedhitlerow- 
skich „N asz  P rzeg lą d " czuwa 
nad losem Niem iec.

C zj nie m- dla Niemiec ratun­
ku? Przy obecnym •eżimie nie ma 
Niemcy musza powrócić do gospodar 
ki światowej. Muszą móc produko­
wać tanio, importować, żeby móc cks 
portować, a zatem muszą zerwać ze 
zbrojeniami i gospodarką autarkicz­
na. która jest ekonomią wojenną.

N a  Nalewkach wyw iesza fla g i, 
bo ratunek Iest. Tylko poradzić 
się tam, gdzie należy! Lwowska 
„C h w ila " już zapowiada uzdro­
w ien ie  w  depeszy w łasnej z  Ber­
lina.

W berlińskich kołach finansowych 
przypuszcza się, że nylom w zaae 
dach narodowo . socjalistycznych, u- 
czyniony będzie'najprędze w odnie­
sieniu do paragrafu iryjskiego, « by 
otworzyć drogę towarom niemiec­
kim na rynki światowe, gdzie rządzi 
w większości kaoitał żydowski.

Konserwatystom  szlacheck'm  i 
łódzkim  z „C zasu " podaje się n i­
n iejsze do wiadomości.

WszyntKo w ieńczy
machłolka

P  P ie rro t brykną! w  „Naszym  
P rzeg lą d z ie " :

Pewien młody zwolennik obozu an 
tyendeckiego tłumaczył mi niedawno, 
że powinniśmy się bardzo cieszyć z 
powodu ostatnich przeobrażeń poli­
tycznych.

—  Nie wiem —  mówił —  czy pan 
zauważył, że wyrwaliśmy endecji mo 
nopol na antysemityzm. Endecja po­
zbawiona została najsilniejszej bro­
ni: walka z żydami przestała być spe 
cjalnościs obozu ,.nrodowego“  Zro­
biło, się taką machlojkę, że endecy 
tracą głowę. Anscmityzm można t 
raz dostać wszedzie. w różnych ga­
tunkach. Już mi endek nie bedzie im-

itfliulel sd giry opanowali żydzi
prwi przedstawiciel Kupiectwa Polskie yo

J . c  {* & ' tO &  -

Chcąc zebrać jak najbogatszy 
m ateriał do naszej ankiety, usły­
szeć głosy ludzi kompetentnych, 
znawców stosunków kupieckich, 
ludzi pracujących nad odbudową 
polskiego handlu postanowiliśm y 
zw rócić  się do najw ybitn iejszych  
przedstaw icieli kupiectwa spo­
łecznego z prośbą o in form acje i 
wyrażenie poglądów  na potrzeby 
handlu polskiego.

Cykl wyw iadów  rozpoczynamy 
od p. Józefa  Grodzkiego, członka 
Zarządu Stowarzyszenia Kupców 
Polskich. Zaczniemy od strony 
historycznej'.

Złe tradycje
Dlaczego m ianow icie —  zapy­

tujem y —  zawód kupca w  Polsce 
je s t w ciąż niedoceniany?

—  C.ąży jeszcze nad nami —  
stw ierdza mój rozmowca —  tra­
dycja  szlachecka; w ciąż jeszcze 
handel jes t uważany za zajęcie 
gorsze, mniej „szlacnetne" od in­
nego zawodu. Tak ie nastawienie 
do fachu kupieckiego pozwoliło 
obcym czynnikom opanować han­
del. Poza tym m etody handlu, u- 
praw iane przez kupiectwo żydow­
skie, urobiły fa łszyw ą  opinię,, że 
zawód kupca nie jes i rzetelny. 
I  dlatego Kupiec na zachodzie, 
stosując soliane metody handlu, 
cieszył się uznaniem społeczeń­
stwa i w pływa) na wzrost dobro- 
Dytu kraju.

—  Czy Jedhak ostatnie czasy 
nie przyn iosły polepszenia sytu­
acji, czy godność kupca napraw­
dę ceni się tak nisko ?

—  Godność kupca —  odpowia­
da nasz rozmówca —  ocenia się 
przeważnie nie jego  zauługana, 
a ilością posiadanych pieniędzy. 
Napraw dę można stw ierdzić, że 
dziś o w artości z«w odu  kupiec­
kiego, o godności kupca stanowi 
pieniądz —  nie istota zawodu.

Udziai m łoaych v» handlu
—  Teraz przejdziem y od prze­

szłości do przyszłości —  D lacze­
go m toJziel tak niechętnie ga r­
nie się do handlu?

—  Praca  w  handlu jest n ie ła t­
wa, pochłania cały dzień. IlośĆ 
godzin pracy je s t praw ie w dw ój­
nasób większa, n iż przeciętnego 
urzędnika. Trudno jest być kup­
cem i pracować społecznie, czy 
uprawiać sporty —  a to młode 
pokolenie ogrom nie pociąga 
P rzy  tym brak uznania ze strony 
opinii —  też n iew ątp liw ie odstrę­
cza od handlu.

—  Mamy jednak wysoko stoją­
ce uczelnie handlowe, choćby S. 
G. H w  W arszaw ie. Dużo mło­
dzieży in teligen tnej kończy te

studia. Czyż me zasila ją  oni sze­
regów  kupieckich?

—  N iestety w  m inimalnym  pro 
cencie. P rzew ażn ie idą do Dan­

ków, do urzęaów, drogą dyplom a­
tyczną —  tylko mały odsetek zdo­
bywa się na w łasne przedsię­
biorstwo lub pracę w  handlu. Tu-

O s t a m i e  d n i  c z e r w o n e g o  M a d r y t u

r3T

Yv M adrycie trw a ją  gorączkowe przygotowania Jo oblężenia. Jed­
nocześnie rozw ija  się wytężona ag itac ja  przy pomocy plakatów 
za wstępowaniem  do czerwonej m ilic ji.

Jioice frez cdz 
t )  Ja c z e g o  d r o ie je j

Dzienniki wyjaśniają szcze­
gółowo, dlaczego różne towary 
drożeją. Jeden z nich tak picze 
o futrach'

Duże ożywienie zapanowało w s>kle 
pach iut.zanyth. Zbiegło się tu wie­
le przyczyn. Między innymi to, że o- 
cecnie wypadł t. zw. rok „tłusty" po 
uwoch latach „chudych", jak wia- 
uc mo, w branży futrzanej, co trzeci 
rok wykazuje większe ożywienie ze 
względu na to, że zakupy Ster doko­
nywane są w mirrę zużywania, czyli 
co kilka sezonów.

Tylko dlaczego u licha, fu­
tra zużywają się wszystkim 
ludziom w tym samym roku?

informatorzy
. „ B a zc ta  Pvlsku"~.pisza- o  j « « -  
s i ro ja c h  n a  w y ż s z y c h  u c z e l ­
n ia c h :

Poza ty.n w U. j. P. rozpoczął dzia 
talnosć „7w<ązeK Naroaowy Polskiej 
Młodzieży Radykalnej", bcaący od­
powiednikiem aawnej O. W. P. Wer­
bowani przy nomocy ulotek cztonko 
wie nowego Żwiązku tani się już kil 
kanrotn:e z sympatykami b. O. N, R.

My też tak zaczniemy infor­
mować czytelników: powstaje 
obóz prorządowy, będący 
spadkobiercą dawnego B. li.

Groźny pOżar wybuclił na w ie lk i m transatlantyku angielskim  „Be- 
r tn g a r ia "  w  Soulhampton. Załoga z w ielkim  trudem ogień uga.

siła

panował krzykiem ie  nie spocznie, 
aopóki nie wyrzuci żydów inni gło­
szą to »anio Om ra odżydzeniem — 
my zn udżydzenlem oni przeciw po­
średnikom, my przeciw pośrednikom, 
uni za ewakuacji}, my za ewakuacją.

Tłum przestaje sie już orientować, 
czyj to prograr Doszło do tego, że 
narodowcy Konkurują ze 'obą, operu 
jąe rożnym, gatunkami antysen.ityz 
me Jesi Więc antysemityzm ra-lstow 
ski i wyznaniowy, radykalny i kon 
struktywny, ekonomiczny i ewakua­
cyjny, bezbolesny z wycieńczeniem 
klienta i ostry, bojowy, łódzki z że­
laznym „paragrafem", czyli rurką ga­
zową. Cl, Którzy mają babki semic­
kie, hołdują amysemi.yzmowl wyzna­
niowemu, Modny staje się też pro­
gram, który wszystko akceptuje z 
wyjątkiem żydów. Gdzie pan się ru­
szy wszędzie hasła antyżydowskie, 
t dekom awoi. troi się w oczach, jak 
by byli otoczeni lusPaml. Publicz­

ność nie rozróżnią już granic, dzielą­
cych partie. Lądecka forteca antyse­
mityzmu otoczona została antysemi­
ckimi zastępa ui. Gdzie swój gdzie 
przeciwnik: nikt już nie wie. Galima­
tias, Machfojka koniec endeckiego m 
nopolu. Wolny handel antysemityz­
mem. N it potrzeba chodzić po ten 
towar aż do endeków, można eo do­
stać wszędzie. Spadek ceny. Udostęp­
nienie idei najszerszym masom. W y­
właszczenie naiodO'vców z najwiyk 
szego ich skarbu. Nie będą się już 
przechwalać wyłącznością programu 
antysemickiego. Byt ich został poJko 
pany. Powinniście być z tego zado­
woleni. Musi pan przyznać, żc to był 
ciiwyi znakomity.

P  Rosemu podaje się nin iejsze 
do wiadomości. N ie  wiemy, Czy 
spodoba mu się ta machlojka. A  
teraz „szkoda każde następne 
słowo".

Jegc zwolennicy slarli się kil­
kakrotnie z sanatoi ami...

Dla informacji (prawdzi­
wej) podajemy ,,Gazecie Pol­
skiej'‘ do wiadomości, ie Zwią­
zek Narodowy Polskiej Mło­
dzieży Radykalne)" w swojej 
deklaracji ideowej powołuje 
się na deklarację Obozu Na­
rodowo - Radykalnego z 14 
kwietnia 1934 roku.

Rekordy „Robotn ika”
Niebywałą ucztą duchową 

dla ludzi obdarzonych poczu­
ciem humoru jest od chwili 
wybuchu powstania narodo­
wego w Hiszpanii czytanie 
„Robotnika". Frankiśd, wy- 
chrzty, teologowie' i zwyczajni 
wreszcie Żydzi z „Robotnika" 
nie chcą poprostu oddać Ma­
drytu generałowi France i co­
dziennie wołają, że nie odda­
dzą go za żadną cenę... hiszpar 
skiej krwi Wskutek tego 
większość komunikatów rządu 
madryckiego redagowana jesi 
przy biurkach w redakcji 
„Robotnika“ co daje niezwy­
kłe rezultaty.

Oto np. wczoraj, w dniu, w 
którym powstańcy zdobyli 
kluczową pozycję obronną ar­
mii czerwonej Nami Carnero 
„Robotnik“ daje na 1 stronie 
sześcioszpaltowy tytuł

„P o w s t a fi c y n ie  p o- 
s u n ę l i  s i ę  a n i  n a  
k r o k  n a p r Z ó d*\

Przyszły historyk obycżajów 
może mieć ponętny temat do 
rozważań nad działaniem „vy- 
trynawki" (45%) na działania 
armii, walczących w Hisz­
panii.

Polska nacjonalistka
Wielką wrzawę w prasie 

żydowskiej wywołało skaza­
nie żony adwokata, studentki 
uniwersytetu, Cywii Aster- 
błnm za obrazę Narodu Pol­
skiego. /

Zabiera na ten temat glos U> 
„Momencie" p. Słupnicki i oto 
do jakich rewelacyjnych do­
chodzi wniosków:

„N ie znamy pani Asterblumowej i 
nie wiemy, jakie są Jej poglądy poli­
tyczne. Jako żona adwokata, o któ­
rym się nie słyszy na ulicy żydow­
skiej, jako dziecko prawdopodobnie 
zasymilowanych rodziców, jest ona 
daleka od tego, by chcieć obrazić na­
ród polski. Zapewne uważa siebie 
zgoła za nacjonalistke polską".

To się nazywa hut pa! Pa­
nie Słupnicki stupnij się pan 
w głowę! Cywia Aśterblum wo 
łała „Polskie bydło". Trzeba 
żydowskiej bezczelności, by 
nazywać to wyrażaniem uczuć 
nacjonalistycznych. Zresztą o- 
bojętne jest za co się pani Cy­
wia uważa. Może przecież z 
róumem powodzeniem uwa­
żać się za... siostrę Hitlera.

Pan Słupnick’ twierdz’ ie 
wobec „mnożenia się takich 
procesów“ należy szukać środ­
ków na to zjawisko. Podamy 
jrden — odnosić sie z należ­
nym szacunkmm do Narodu 
Polskiego i nic prowokować!

Po?skl Lar£0 Cdbaflero
Jak się dowiadujem y, C. K . 

W.  P  P . S. desygnował na kan­
dydata P . P  S. przy wyborach 

taj jeszcze rolę mała ność prezydenta m. Łodzi - -  N orberta
polak 'h większych przednią- B a rh ck .e jo  Test to fakt, b e e -

k a w .  crHv nrz\ uom nim Y  6obi6*
biorstw.

Żydzi hamują rozwój 
handlu

kawy, gdy  przypom nim y 
że p. Barlick i do P . P. S. ju ż nie 
należy, ko liz je  zaa jego  z w ładza 
mi p a rtji trw a ją  oa lat (ju ż  w  r. 
1931 ustąpił ze rtanow iska pre- 

-- v/G, według pana prezesa, zega q  -yy na rzecz Tom asza
zk -a jem y następne pytanie Arciszew sk iego;. Pon iew aż p. 
hamuje rozw ój handlu, p-m im o Barlick i w  łódzk iej radzie m iej- 
wysiłków ludzi dobrej w o li?  1 skiej może liczyć na poparcie 

—  W .dzę następujące zasadni- komunistów, Eundu i pozosta- 
cze braki: 1) brak odpowiednich łych żydów, jasne w ięc, że w y- 
kapiuałów; 2 ) brak polskich łhur- sunięcie kandydatury w łaśn ie 
tow n i, 3> biak polakich w ytw ór- je go  tłum aczy się chęcią wysu- 
ni —  choc 1° Ju* w  mniejszym  nięcia kandydatury n iejako po- 
stopmu. | nadpartyjnej, niezw iązunej z

Jednym słowem, od góry  han* żadną z poszczególnych p a rty j 
del opanowali żyazi i hamują je- „ fron tu  ludow ego", reprezen tu ją  
go rozw ój. Ostatni punkt to brak cej je go  całość. Będzie to w ięc  
zrozum ienia ze strony kupców, że riargo CabaTlero na łódzką skalę.
tylko sprężysta organ izacja  może 
p izyn ieść poprawę.

W arszawa n? szarym  
końcu

Je3Zcze ostatnie pytanie. D1&-

Z pewnego punktu w idzenia 
jest to nowy dowód rozktaau P . 
P . S .: dotychczas partia  ta do 
wszystkich, którzy ją  cpuścili, od­
nosiła się zdecydo-wauie w rogo —  
teraz musi traatować swego od-

czego tak opornie idzie odżyd t a - , ®tępcę jako arkę przym ierza mię- 
nie handlu w  W arszaw ie, prze- dzy soba a resztą „fron tu  ludowe.
ciez jest tu tyle pracującej w  tym 
kierunku m łodzieży?

—  To kwestia działania opinii

go” . Jetil io i dowoaem zupełnej 
kom prom itacji wyb itn iejszych  łó ­
dzkich działaczy P  P. S. —  po ły-

puoncznej, —  stwierdza nasz lu latach chwalebnych rządów  w  
rozmówca. —-  N a  prow incji jeden tamtćjszym magistracie, żaaen z  
drugiemu zagląda w  kieszeń, tticn nie smie nawet pcha* się do 
Opinia publiczna p iętnuje wszel- ni«=gc z  powrotem, 
kie usterki, do ma swój silny Do wysunięcia Dię p Barlicn ie
wyraz. W  W arszaw ie b ra t kon­
tro li, tiuduo -stwierdzić, kto p rzt-

go na wspólnego leaaera P .P .S /  
—  K .P .P . —  Bundu wpłynęło nfe-

kracza obow iązki narodowe, Ta- w ątp liw ie ł to, ż t  nie należy on do 
ki wpływ  op in ii społecznej w  starych pp.s-owców —  nieprd le- 
W arszaw ie jest bardzo utrudnio- głosciow tow  tprzed w ojną nale- 
ny. Np w Płocku i-Kazała się w  ' zał ao t. zw. P .P.S . L e w ic y ), któ- 
m ieiscowym  dzienniku notatka, rych komuniści j bundo w cy łr ak- 
że tych, którzy kupują u żydów ti^ją wogóle wr^go,
i fo to g ra fu ją  się w  żydowskiej 
firm ie, można obejrzeć na w y s u ­
w ie żydowskiej f i r n y  fo tog ra ­
ficzn e j Muza * film  Skutek był 
piorunujący. W szyscy w yco fa li 
owe fo tog ra fie  i niKt juz nie od­
waża się fo togra fow ać u żydów.

Tylko  w ięc dobra organ izacja  
kupiectwa pomoże odbudować 
polski haD le..

informacyjne zebranie
Bratniej Pom ocy 

Uniwersytetu
Wezoaaj o godz. 1 w  audj»to- 

rium Max.mum odbyło się zebra­
nie in form acyjne B ratn iej Pomo* 
cy Uniwersytetu. Zebranie zaga ił 
prezes B ratn iej Pomocy, p. Bu­
czyński, im ieniem  senatu frrzemć 
w ił p ro f Tatark iew icz, stw ier­
dzając, że B ratn ia Pomoc winna 
skupiać w  „wych szeregach jak- 
na jliczn ie jszą  m łodzież ze w zg lę­
du na swoją godną pochwały 
działalność, jednocześnie w jra z il 
uznanie B ratn iej Pomocy P. 
Zbigniew Danielewski om ówił
działalność samopomocową i ot* 
ganiżacyjną Bratniaka.

Następnie im ieniem  organ iza­
cyj katolickich gabrał głos jeden 
2 działaczy katolickich, m ówiąc o 
pracy organ izacji. Prezes Brat­
n iej Pomocy, p. BOczyóaki, pod­
kreślił w  swoim  przem ówieniu 
trudne w arunki pracy i studiów 
jak ie  ju ż na progu uczelni spoty­
ka m łodzież polska. Bratnia Po­
moc fnimo W ielkiego wysiłku w  
dziedzin ie samopomocowej, m e 
muże zadowolić wszystkich, zw ła 
s2cZa, że od cześu  powstania T . 
P . M. A . subsydja na Bratnią Po­
moc zm alały przeszło o 50 proc.

W  zakończeniu swego przemó­
wienia p. prezes Boczyński we­
zwał wszystkich etudentów du 
wstępowania w szeregi B ratn iej 
Pomocy.

Objaw naturalny
N a  temat podróży hr. Ciano do 

Berlina krąży już cały szereg po­
głosek i  ogóln ie przy w iązu je się 
do te j ja zay  duże znaczenie. T ak ­
że wbrew  utartym  zwyczajom  dy­
plomaci nłe starają się tego spot­
kania bagatelizować, ale sam C ia­
no robi mu jakby reklam ę zapo 
w iadając dziennikarzom, że w izy ­
ta je go  w  B tr lu iie  będzie m iała o 
w ie le  większt znaczenie n iz  przy- 
puszczają. ' ) a .  , ’ ■£-ti

W idać w ięc, że hr. Ciano przy­
ją ł bismarckowaką zasadę mówie­
nia prawdy i  je j  się konsekwent­
nie trzym a. Rzeczyw iście podróż 
w łoskiego m inistra do Berlina 
zw łaszcza dzisiaj, w  dobie fron­
tów  ludowych jest aktem w ie lk ie j 
wagi. T e  dwa państwa zbliżone 
do siebie ideo logią  jaką wyznają 
i ustrojem  muszą się czuć sobie 
bliskie. Także to, co m ówił Rosen­
berg o Europie musiało być ze spe­
cjalnym  zadowoleniem  przy jęte  w  
Rzym ie. Z drugiej zaś strony 
sprzeczności istn iejące miedzy 
W łocham i a N iem cam i po doraź­
nym zresztą tylko za łatw ien iu  
sprawy austriackiej są dzisia j 
dość nikle i  n ie utrudniają poro­
zumienia. Zupełnie w ięc  natural­
ną okazuje się współpraca tych 
państw.

W szystko zaś co dotyczy Ber­
lina, blisko dotyczy W arszaw y —  
w ięc też i podróż min. Ciano jest 
dla nas sprawą szczególn ie w aż­
ną. Jesteśmy zaś w stosunku do 
niej w lym  przykrym  położeniu, że 
trudno za jąć nam jak ieś całkiem 
jasne stanowisko. Pożądaną jest 
dla nńs n iew ątp liw ie  wszelka kon­
so lidacja państw narodowych, ale 
szkodliwym w zrost N iem iec i ich 
am bicje europejskie. Na ro lę  br 1- 
Iant second Berlina godzić się w  
żadnymi razie nie możemy, stąd 
trudności polityki, których sztucz­
kami załatać się nie da Jedynie 
wyraźne credo ideologiczne po­
zw oliłoby znaleźć jak ieś wyjście.

B. starosta Jare sław ski
pod zarzutem  nadużyć

W Jarosławiu zakończono 
p ie rw sze  dochodzenia p rzec iw  b 
staroście Jaro iław sk iem u . W ąso­
wi.

Jak słychać, wysuwane są prze­
ciw  Wąsowi n iezwykle sensacyj­
ne zarzuty. Oto obok wydawania 
z  funduszów publicznych na inne 
cele, an iżeli fundusze te były 
przeznaczone, m iał starosta Wąs 
nakazywać rachm istrzow i w y 
działu pow iatowego kontov, am t 
tych rozchodów na innych pozy­
cjach. Ponad to zarzuca się MTą- 
sowi, że wyjazdy na lustrację 
kolonii letn iej, prowadzonej 
przez wydział -ow iatowy, odby-

starościny, podczas gdy za te w y­
jazdy przedkładano następnie do 
w ypłaty rachunki, podpisane na- 
zwiskićm  szofera, który jednak 
nono zupełnie nic o tym nie w ie­
dział. W  całą tą a ferę  wm iesza­
ny ma być także b urzędnik w y­
działu pow iatowego Romanow.

•FVNDUS2 OSRONT MORSKTU mur* 
"TC -wozen, za rownoieplr - fU N D U - 
SZEM OBRONY NAPOPOWEJ: /cżdł 
kto rlcładr oftaie na oorone mo-aka 
depatnie 'ani aamom obowiriku cby- 
»ro '» ski i ao w. .„ledrm F u s d u itn  

O u j o n a  N a i e d o w a i "
Z Dl* □ r*olon«o«. v an, 29 VI 1936

, , , ar* K Sc.»nko»»k.«n- Prano Za-
w ały się prywatnym  samocnodem , *,<■* fo*  ,  n«,,



Sir. i ABC -  NOWINY CODZIENNE
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Nr 301

I i il ciągnienie
Główne wygrane

i i  I : !  H  I  ? ■ ,!v I  '< &  I  ®  t  ł i  t  2 I
l-s z y  dzień ciągnienia i-e )  klasy 37-ej Loterii Państwowe)

i71972

18939

112496
152628

28220
162298

10.000 zł. N r. 129645
2.000 zł. N r. 97359
1.000 zł 17077 19534 

130557
500 zł. 54174 72849

119323 140493 126433
157429 176879 194046 

400 zł. 3280 16541
68285 115436 122196
188098 67983 

200 zł. 3590 13725 36947 *auó5 
42877 43203 62784 105156 136430 
137738 157592 

150 zł. 6543 7435 8117 11226
14316 18527 24534 28220 30±77
30736 31119 37067 .38576 46856
47822 49446 54722 59473 67254
76207 77368 79291 80229
95674 105433 105755
130080 132863 183789
11088

87770
127376
1/9434

612 700 3S 59185 225 32 3G8 513 622 
60103 210 13 330 482 93 570 30 091
750 &49 928 o1643 60 93 719 981 62223 
435 579 63044 387 617 64306 436 47 
681 804 78 928 65180 282 358 422 62 
543 50 9,34 66029 54 183 97 272 410 
948 67040 267 321 36 702 904 41 68030 
461 94 590 95 700 365 69006 219 324 61 
454 607 803 912 21 55 70393 447 518 
23 71008 162 91 332 450 572 682 707 
55 923 72050 148 73052 C19 7409 186 
291 475 555 75 721 75G56 355 5 18 S5 
633 59 71 76207 71 570 667 87 745
803 972 77071 199 301 68 492 501 982
78077 22* 453 545 616 882 933 779'9I 
617 37 40 50 892
i &0034 20 ‘213 306 27 486 83 623 

8*211 30* ?6 9? 95 78J 818 82ul4 
90 132 Cl 263 69 72 327 41 50 421 
69 539 52 613 789 803 9x3 83227 93 
561 C96 84030 60 196 469 537 59 79l 
909 34 85080 174 258 711' 907. U  
86018 448 357 972 87171 504 72o 970
88142 584 725 970 88142 312 476 526
8t 9" 825 88 89198 232 332 73 422 
709 992 93 9//032 129 271 80 33/ 596 
875 08 975 82 91010 le  329 512 33 
735 960 92593 o04 41 93358 94137 59 
20j 1 ’ 409 569 835 95099 347 9 . 5u4 

I C 620 870 »44 78 9615x 572 9701t 
'350 710 831 b2 929 98033 99 93405 
1718 807.
L 100ul5 196 608 33 702 26 101086 
229 498 771 10211

811 29 105284 739

Wygrane pa 100 zt.
I 850 1967 2037 333 424 3619 23' ‘429 498 77i 102U 1 66 758 365 103884 
4423 920 5631 6025 57 7272 891 9>3 104085 392 8x1 29 105284 739
900 8241 9550 10C14 12222 509 821 106176 81 347 411 107*99 408 80 604 
13598 14928 10483 (C626 '  17215 40 702 892 108u63 820 109054 275
3" 218307 4u2 527 19189 429 85 323 75 412 5"4 982 140185 234
20191 506 745 22583 749 26995 593 111046 358 400 26 589 741 808
24410 534 67 636 86 845 958 25146 c5 112207 462 516 55 87 703 83* 978 
367 809 69 26194 28027 575 829 1/4353 831 900 115055 6 ? 41 39 63
73G 291 12 24b 753 30003 18* 738 »94 Ix6u62 69 234 492 507 72 635 
32420 33046 90 250 877 98i 31783, x1/003 20 605 859 118490 55’ 82
816 85043 7M o46 36410 772 989 xl9011 1*9 5* 96 345 554 608 740
3.705  945 85 3 8 0 1 2  1 1 0  7 8 7  3 9 6 6 4  
12 9347 924.

40294 4197’ 43134 816 14.339 45369 
471 393 4G820 47266 478 763 4S077 254 
879 956 49975 801 50794 51563 52473 
5332C 442 54281 818 73 55G95 549 845 
9*' 5642J C4 37’ 41 551 766 58233
59100 220 24 60191 897 61034 6*573
i 19 19 76 65027 50 315 66089 170 12. 
67171 7S 21G 383 63575 79ó 69„25 1*5 
25C 423 JCO 6l 8 726 70502 32 71710
9o8 87 7205J 616 927 73093 450 7793
75079 165 396 76648 714 77033 4*3 
78041 83 681 87 79360

80948 81109 33- 82959 83121 89 
9ti5 84084 .38 819 85788 8b49l 843 
87927 88485 89340 914u8 819 »2629 
878 93156 488 S5x 94623 95x69 96035 
108 97440 728 9S0O7 100066 266 783 
856 101222 305 490 733 103303 91 
710 104163 105172 388 487 »15
106404 107197 27* 553 64* i08i3'7 
215 718 109047 417 72 635 8o9
110230 45 317 63 511 11103U 192 693 
714 973 112543 705 92* 40 95 113769 
114921 45 L15304 14 116476 93 630 
117777 5 »2  ll& D a). 220 .34 9*. 1^90*1

120000 174 253 677 936 1210*4 241

839 968.
12u244 403 531 1217°0 122923

123ox9 38 439 552 838 124244 473 
.25571 646 126206 559 O li 127475 
i28546 8l7 29333 891 913 130398
838 132700 86 378 437 835 133218 
85 535 642 8!1 15 134097 110 14 396 
503 828 974 135121 46 53 4x0 70 
136320 401 6u6 7C1 1-1/356 58 756 
13309C 112 211 733 i3yOi6 L II 402 
238 717 140063 141298 33o 497 597
6/2 762 887 924 29 142084 870 970
143496 513 55 76 90 96 144069 35* 30 
530 14a076 94 159 233 419 68* 910 
146019 81 187 415 788 *45 yy 14/315 
575 609 784 148 307 558 SIO 149427 
869 998 150313 887

.52131 232 97 410 bu* 806 936 58 
153129 65 466 798 33u 73 154009 22 
4 lo 678 90 723 156062 291 536 718 
136G37 162 24C 6p7 750 928 o j 15/091 
16Q ->03 300 58y 6bo 158/54 271 /9
413 646 713 8/4 966 159013 126 62
881

1 6 0 0 4 2  1 1 7  2 5 6  3 5 2  7 0 1  3 0  8 7 o  
1 6 1 2 4 6  4 3  8 6 ~ » ? 4 k -7 2 1  iC 2 'J * a  
i 7 4  9 d  2 2 1  3 7 7  7 5 5  8 7 5  1 6 3 1 5 8  7 7 3  
8 6 2  1O4202 t>2 0 6 4 1 ) 3 2  x 6 L 'C 1  2 0  
1 2 9  450 5 4 6  6 2 6  7 5 3  6 3  8 7 7  1 6 o 0 4 2

306 758 ."/i 846 /224i» 19 /30 42 1M  323 537 81 685 940 90 167108 
861 951 124C18 395 47/ 9o* 262?4 9 3*2 5*1 1B8063 256 734 834 

.-.-„w. . . .  nc. . i —  1.09001 '17 151 170048 207 52 378740 127003 104 y64 12*583 698 746 
130044 96 131123 287 504 86 4.61 
662 132064 152 961 138341 930 135019 
408 20 588 767 964 136215 946 137021 
398 681 93 803 72 138054 139143 204 
56 613 49 140482 530 141068 .42602 
143287 858 144662 714 955 145734 
851 146035 553 147388 827 148068 
2;4 Q2 924 149426 15U108 308 17 86 
152023 182 706 153208 Co7 363 15416* 
574 811 155071 602 i 560Crj 006 *67 
157591 621 40 80* 96i 1*8066 z22 
65o el4  159280 428 5o 72S 92 o63 
69.

160164 538 601 804 948 161180 
437 54 649 789 849 162215 305 b0 
64 620 870 163117 204 36 90 537 
703 990 161040 69 105 49 244 61 
482 616 67 165258 416 994 166153 
236 167512 836 168390 439 169183 
762 862 170027 128 362 995 171135 
172830 173036 638 174764 175283 
542 176103 904 177769 946 178165 
208 515 3/7 691 834 179319 527 
180635 53 181061 89 502 182314 
66 442 817 183243 447 184165 387 
557 638 790 998 i85 i73  201 607 
890 186572 765 927 65 187361 405 
593 188573 775 834 189183 280 92 
320 850 54 190622 796 191321 58 
73 192010 212 193002 140 237 758 
17" 043 458 710

W ygrane po 50 zt.
24 248 421 60 523 52 672 910 

Ilu .O  062 <lb 2100 .19 28 ba 02. 
40 33JÓ 02/ / ll  oO 62. 1041 «u 
10U 12 22 05 80 *05 35 *06 40 0 . i 
99 *0*3 4 910/ 3*3 99 5*4 0*1 /6 . 
fc*4 zlbb 221 50 390 440 532 *4 2
8 .9  *117 2*0 334 89 044 O'. 89 .28
11 Oo 93*3 1/1 10014 ./O 290 J3. 
98 >17 080 11340 71 *34 033
121*6 311 96 411 21 OU 647 806
13202 47 440 89 144 45 14144 032
84 320 934 73 152 (2 *96 704 aU3
54 80 10161 30 29 536 661 64 615
1 .U 2* 33o 735 903 .8017 110 /I 
247 307 686 aó 19021 137 d9 2G7 
4u3 609 896 20035 100 60 435 030 
730 62 827 971 2101 940 91 211 23 
98 3*9 763 22157 &4 570 795 915 
23647 241 0 88 104 7 ) 906 59 .5 
25032 72 553 529 729 96 973
26180 250 87 776 884 95 997 27i79 
251 67 322 433 627 73 7 )3 923 60 
28147 355 77 409 70 82 552 632
oO 7o9 29046 167 220 382 455 72 
30118 38 7’ ’ 21* 31 31030 142 228 
420 37637 725 >79 32050 352 543 
68 969 33496 557 /O (09 35 718
64 341.03 471 97 508 62 89 795 !->9 
S5257 827 910 76 36341 548 747
98 r 37100 39 265 6.33 75 1 81 8C2 
38202 333 509 59 76 70" 47 972 
*9406 30 520 625 72 758 879.

40066 302 771 962 41091 13* 52 20-4 
393 547 760 42163 79 256 *94 575 663 
43059 24K 60 416 643 733 971 44023
557 853 986 45072 147 ?3ź 415 *6 681
724 865 951 59 46244 59 480 47065 163 
26 > 539 602 745 946 7 7 93 4«li9 238
615 786 988 49358 63 6077 50316 407
5-/7 543 84 917 51//33 145 51 72 22t 
456 92 503 52028 136 75 475 79 577 
668 7-55 50 53106 51 250 82 554 749

54054 255 454 902 55274 508 736 985 
56180 293 522 679 767 57084 21? 59 
581 779 811 979 58078 ł92 315 403 529

467 87 569 718 900 171531 991 
172033 508 44 700 993 173153 99 
553 600 947 '3  £3 174199 74? 923 

76830 92 623 711 989 177239 7* 
391 758 178018 232 33 i 73 403 
884 179418 180108 56 381 444 500 
91? 85 181002 145 81 182031 213 
34 *33 701 92 900 15 183051 340 
741 759 882 986 97 184025 221 50 
041 185383 521 53 659 825 186173 
234 86 331 593 724 30 312 22 63 
943 187214 541 75 660 842 983 
18»083 46 463 529 891 189317
440

190194 579 781 19108/ 90 236 
573 13 73 171 (.65 71 912 192019 
476 800 82 929 54 l93065 181 Zló 
450 56 513 8-2/1 980 194215 350 487 
536 buO 76 85 732 89 £25 43.

il) aągneire
W ygrane po 10j zt.

885 1111 4374 8bl 5747 7279 8466 
10101 371 11021 233 543 12354 13284 
•4594 15441 *33 16673 l7o'Z 2u077 
21370 22206 503 68? 23258 25l7u 57?

7320 742 97. 304u5 7 yl5 15 31470 
583 33/89 301 34404 7»4 37x98 3924"
8,0 4* 4/A) 53 600 869 4i254 42u72
773 43284 401 '948 44o6b 4*017 153 
47235 bł 6o3 48319 4o3 5O046 296
51605 32494 910 53646 *4697 55887j 
593«8 60078 61546 847 62204 63301 
123 64o94 65553 06347 001 68973
69209 755 oG7 70940 71839 74142
*27 76120 426 56* 731 77-h 60 3*4
78677 79372 <31312 494 623 82681
33**7 84382 86111 315 813 87u/9 *05 
?82 88 743 89840 52 90522 S liiG  o89 
94746 9670. 428 97192 324 479 Oo-

10101 o04 102106 10320* 580 lu4258 
437 oa 105140 730 858 974 lu63yc ooy 
17644 Ob 337 16 692 756 109500 4i 
111A/34 224 802 11824 998 .12U13 J1356 
+so 532 °2* 924 17052 U9 U 121/44 
13*005 124 223 124634 158x6 128)27 
39714 137769 1*4063 146389 1*/212 573
1)8286 139760 140143 380 5415* 207 
43151 14358 *20 145320 147195 48U- 
528 852 497 oS 50056 38ć> 515 688 7.9: 
151644 152155 852 15358* s87 1550 'G 
15a32l 159674 161883 19222 237 459 
613 '28 94o 167097 202 745 '669*4
169143 173877 173731 978 1/440* i7o, 
154 18 184 642 778 17> 19 947 1SJ96 
18)o61 134006 185157 J2o 56 401 98 
815/>95 8:085 730 89572 705 947 197/76 
192886-

Uly^rane po 5 ) zt.
321 934 1425 995 2071 92 20s 473 

653 3446 597 56396 7oO 6 Izo 78 
7024 l7 t 664 you 9427 88 573 864
.U032 4*4 824 /1016 310 837 12033 
234 S92 13040 57 140 7ba 833 i4101 
396 890 967 15504 37 37 765 iu414 
I71U9 426 18445 879 19136 271 2001. 
187 dOu 21564 831 958 22.37 2Lrx 
23105 72 365 24146 343 505 2f l63 
223 26055 27025 203 42 *424 ‘82<?l 
558 605 3C334 775 31864 915 32203 
33117 45* 5)45 817 35200 823 39257 
308 668 737 37386 830 98 38456 836 
39189 243 330 83 86 652 40137 2041

85 313 78 41 325 459 80 82 816 930 
/297C 4341/ 869 44210 711 868
17232 48206 533 89 617 49079 371 
51160 322 40! 23 915 29 5241/ 53093 
215 39 588 /92 54353 695 55282 792 
*6046 403 652 938 5/541 961 58141 
72 59099 612 6u31g 408 61420 32093

65 381 b77 63582 646 64674 ' 881 
65172 997 886 66126 67004 259 82 
*o035 31/ 642 6928* *83 .38 545
70326 71592 6*5 797 *09 72/82 92 
8*4 73894 928 74849 75178 z 6700
/7*83 743 960 88 7S355 487 536 /8u 
807 20 41 79183 543 605 855 924 
80C81 527 65 616 55 83 5 915 82290 
402 616 755 79 83072 924 *4620
85313 4 75 S3392 88467 878 90092
764 958 91072 99 177 287 862 997 
92173 372 753 87 G70 9397* 94302 
801 976 95035 487 687 96300 97/23 
98251 421 99253 86 827 945,

100473 91 744 101568 732 89 864
139 *67 103 55? 989 104393 bb9 330
95/ 295 595 762 106*78 544 76U 9( 7
107912 108970 10C171 37 *34 HOo/S 
71 1109 53 64 120C 30 646 145Gb 9 &  
115209 116560 703 69 117423 63 744 
8 9907 20704 21034 777 122544 99 123 
40i6 7C1 124 037 06 485 546 902 125127 
12630 379 1706 70 128516 34 129761 
405 61 30790 31459 532 13213/ S91
/33015 242 405 907 134304 922 s5
135309 923 96 l * c010 435 139J94
140248 141644 784 814 22 26 142445 4b 
12 792 143 144bt3 838 15061 779 16526 
177 9 875 334 4l6 519 773 119662 7b4 
896 150112 *o 84 157 79 572 582 151.70 
305 521 52028 230 347 436 c/7 153157 
610 151 92 43 155420 156671 / 5 / 3 489 
845 158250 307 27 672 944 1599* 421 
637 *7 767 160780 151053 62 29. 542 
162250 974 163052 334 936 ‘.64128 019 
259 358 166367 16702S 228 ÓSl 168392 
677 169744 170171 17179 17031 33 781 
173410 604 175401 16204 1770/9 187 
561 178153 580 179’-0S 47 879 1S0282 
340 8249 857 82185 32* 8& 183331 741 
14049 68 210 185166 522 97 701 968 
186190 22\ 62 516 183 20 830l *90 863 
189182 857 G8 72 65 843 775 85
191207 192348 43 872 904 19J50S 131337 
450 880.

IV ciągnienie
Główne wygrane

Stała dzienna wygrana 25.000 
zł. padła na nr. 897.

10.000 z ł.: 85766.
5.000 z ł.: 34181 43403 76397 

80417 99424 183845
2.U00 z ł t  76796 77668.
1.000 zł.: 135610 162489. *
500 z ł :  45178 51461 130067

151384 159600.
400 z i.: 2253 >060 10369 19615 

29199 51472 73217 128111 136768 
746925 1S8092.

200 zł . 31374 33622 34136
,6435 56773 788i8 98149 99493 

127821 153423 162021 171070
192932.

150 zł.: 3194 6066 6703
11974 13398 14387 17256 17571
18186 18611 25550 35968 42008
43874 55300 66051 67310 75706
77343 83732 105750 109020
120625 124112 126170 136494
144943 149034 157030 161779
162043 169171 172133 177827
179393 179707 182188 183861
187604 193483 194853.

Wygrane po 103 zł.
1626 913 2764 3279 835 4336 

673 5382 6466 8029 lu2 461
13330 416 656 912 145u6 767
15926 16631 873 18872 19623
20223 21086 478 22490 614 702
57 23513 25277 80 25553 26139
27709 17 28048 432 802 29106

30023 300 31368 32220 782
33i}35 34076 35438 70 36141 353 
425 572 37354 79 437 38567 39181 
40716 945 41061 485 940 44430
45699 814 47126 472 49085 288

UEJORYMBffi
Q o t o e ,  ’ ę  i  r w *

-  O  /  6 *

</t v x x j i '̂ u sy k  r - f ł tn .  Jdf)

473 874 50062 390 437 553 935
51669 52678 841 55173 699 56310 
58998 59197 302 61155 404 62619 
864 63628 66295 331 67304 69834

70064 72179 73603 74424 31
590 794

77061 *53 86 801 80430 522 81294 
52/. 941 82068 568 963 8308] 63b
84238 85839 86206 87548 679 733
88515 675 881 89600 90022 579 91619 
743 835 95179 280 909 96629 97255 
56( 99015 377. 652 100058 101604
102749 824 103901 104438 545 868
105587 1C5487 107516 99 108993
109193 11G004 40 111920 74 112155
113251 ‘

.1436 1 905 116355 117131 118721
119072 269 126625 .2131/ 1220975 8u5 
123636 , 25:29 1604 76395 17556 1368/ 
l30Gi 583 825 68 133120 134112 46
351S3t 136980 137 811 13864 79 *9 80 
4335 42618 143076 212 144 520 755
145 147028 51 684 148830 149115 677 
15056 J57 5050 457 790-

152382 5.18 153C06 162 154041 250 
155575 156294 159695 740 160575
836 !61209 743 162034 163224 164239 
166169 169171 171254 680 172513
699 365 174000 471 175207 176238
472 990 177009 388 J‘79301 443
180086 181516 182U61 184954 186133 
1S738C- 90 1899*3.

190119 191213 64 88 192508 193979 
194284.

W ygrane po 50 zł.
3 43 65 67 120 397 505 1766 

3795 817 964 4310 44 5322 6993 
7134 58 9007 195 423 697 10319 
409 887 11692 8383 12058 228 50 
349 957 13402 582 14252 76 15355 
412 701 817 36 16778 17589 18133 
233 611 13774 970 78

20471 777 21292 647 22093 534 
848 23228 71 98 419 24708 25153 
26017 82 137 27303 408 718 830 
28759 29416 30148 281 8 i7  31101 
215 723 804 24 32025 263 678
34078 476 35736 36188 448 778 
37758 79 38313 53 625 831 39083 
444 734 52 91 895 916 47

40287 41356 ‘556 79 753 42104 
43061 44386 485 757 66 45039 369 
709 47332 48229 34 697 49177
329 50495 652 77 824 61741 54 
52496 95 83 54831 55092 256 362 
655 56039 201 36 458 584 781
91 57089 761 924 53453

6U118 736 905 19 61009 12 &5ó 
62258 63193 730 52 64081 61?
65267 499 66190 67323 29 5520
712 68128 828 942 69125 257 413" 
57 753 814 70032 71067 122 2bo 
657 72115 871 73293 441 8 1 ,782 
74050 209 75151 243 632

76717 801 22 984 77228 319 710
70 958 78430 634 973 79098 527 69f 
817 80147 330 40 545 81608 83.1
83232 586 740 84511 780 917 85580 
626 78 780 862 901 86G86 8734" 540 
974 38692 89397 498 776 907 11
90021 164 536 49 91406 25 92251 
703 78 93046 222 83 40* 748 94051
95161 765 908 96022 603 97111 60l
98539 793 852 936 99533 814 100881 
101252 102212 73 782 103193 356
104071 630 1G5234 375 456 623
106584 810 53 107024 817 108401
40 91 109041 215 533 92 917 110965 
112053 493 862 113045 197 207 564

114104 493 541 606 115623 879 913 
117995 118214 119446 831 89 912
122019 245 123391 619 124088 322
491 551 8?3 71 125068 672 7l3
126251 128729 129037 558 615 937 
38 130380 618 23 793 131022 476
132325 470 545 1.36807 137163 86 528 
690 718 20 138238 678 890 945
139155 140129 414 596 63u 759 952 
141196 332 «25 986 112348 429 532 
143234 584 716 95 144353 847 81
145-36 92 559 704 146825 988 1482*9 
97 14*782 151164 258 912.

152374 797 153046 307 646 164C51 
880 984 87 155378 453 156568 15727o 
384 158786 15&166 422 58 786 160131 
251 161331 674 162126 162040 1631*6 
973 165057 302 571 664 166035 613
815 167181 168559 976 169067 228
85 491 876 170038 162 424 96 644
L7119P 270 536 172556 1"3175 228 
4Ó5 621 995 174303 867 175025 61
759 907 1 76243 393 560 759 1 7"374 
722 906 178085 173 220 376 559
179989 180084 849 181975 182631
72a. 183683 184034 259 560 185075
119 933 45 186515 187691 927 198818 
80

1906 -4 1918^0 192120 358 417 43
19; b< 3 92 723 194353 493.

I t t o o  s ó b  d z i e l ą c e
zw edza pomorską wystcrę turysł rzną

W czora j odjechał z W arszawy 
w  dalszy wędrov-kę po miastach 
Po/ski pociąg - wystawa, zorga­
nizowany przez L ig ę  Popierania 
Turystyk i p. n. „P ierw sza  Pom or. 
ika W ystaw a Turystyczna".

W  16 wagonach rozm ieszczo­
no liczne fo togra fie , dokumenty, 
listy, mapy, wyroby ceramiczne, 
ha fty  i t. p. przedm ioty ilustru 
jące bogatą przeszłość j teraź­
niejszość Pom orza —  kraju za­
bytków i sztuki, Tu ryści prze 
m ierzający Polskę wzdług i 
wszerz, nie znają cudownych 
skarbów sztuki i architektury, ja , 
kie znaleźć można w  miastach po­
morskich, takich jaa  Radzyń, Lu ­
bawa, Pe lp lin , Gniew, Grudziądz, 
Chełmno. N a jliczn ie jsze  wśród 
eksponatów są fo to g ra fie  rzeźb 
w drzew ie z X IV  i X V  wieku, 
przedstaw iających sceny z życir 
Chrystusa i N . M arii Panny —  
szczególnie pięicne z muzeum Pel- 
plińskiego.

Dokumenty takie jak p rzyw ile je  
Jai/a Sobieskiego i Jana K azim ie­
rza dla Torunia, Zygmunta Augu­
sta dla Chełmna, liczne mapy

polskości Fomorza. wykopaliska 
słowiańskie z prahistorycznych 
czasów znalezione na ziem i pot 
morskiej, św :adczą żywo o nieza­
przeczonej przynależności tej z ie­
mi do P o lsk i; szkoda, że pociąg- 
w ystawa nie może przejechać 
przez Niemcy... Z wyrobów  cera ­
micznych Pomorza i kaszubskiej 
S zw ajcarii zw racają  uwagę b. o- 

Irygina lne modele pierników, wy« 
rabianych w X V II  wieku w  po­
staci "drobnych, m isternie malo­
wanych tigu rek  króiow  pois/cich, 
herbów m.ast itp.

Poc iąg  - wystawa w yruszył , w 
drogę 15 sierpnia —  skończy swą 
podróż dopiero na wiosnę D al­
sza trasa ubejmuje Białystok, 
W ilno, Grodno, L idę, W ołkowysk, 
Siedlce, Dęblin, Radom, K ielce, 
Kraków, Sosnowiec, Katow ice, 
Chorzów, Tarnow skie Góry, Czę» 
stochowę, Kalisz, Ostrów, Po­

zn ań , Gniezno, Inowrocław . Ogo- 
,em pociąg - wystawa objedzie 29 
m iast M iarą zainteresowania wę- 

( drowną w ystawą jest fakt, że 
zw iedza ją  przeciętn ie 1000 osób 
dziennie.

Gospodarka
Unieruchomienie

R o b o tn ic y
Ostatnio zoatała unieruchomio­

na jedna z fabryk drożdżowych, 
a je j kontyngent produkcyjny zo­
stał podzielony między inne fa- 
Dryki. W łaścicie le unieruchomio­
nej fabryki udzielili swej zgody 
na je j  zamknięcie, po zainkaso- 
waaiu z Syndykatu D ioadżowego 
ekwiwalentu.

Na transakcji tej dobrze zaro­
bi’  zarówno kartel, jak  i w łaści­
ciele fabryki. Zaś Skarb Państwa

karte lo w a
fabryki drożdży
n a  b r u k

poniósł duże straty, gdyż ju ż  nie 
będzie m ógł zankasow ać podat­
ku obrotowego. N a jbardzie j jed ­
nak stracili robotnicy, którzy po- 
prostu zostali wyrzuceni na bruk, 
i na zimę zostali bez żadnych 
środiców do życia. K arte l jednak 
się nie m aitw i. Grunt, że zrobił 
aoDry interes. Do pięknych 
„kw ia tków " gospodarki kartelo­
w ej zostaje dodany jeszcze jeden, 
nie m niej od poprzednich piękny.

Huraganowe Durze na Bałtyku
w y rz ą d z ły  poważne szkody

Donoszą z wybrzeża, że w ub. 
wtorek w późnych godzinach 
w leczornych, w czasie gw a łtow ­
nego deszczu, połączonego z g ra ­
dem, zaobserwowano zjaw isko 
wyładowań atm osferycznych. O 
kolica Jastrzębiej Góry, t. zw. 
Błota B ielawskie, aż po Karw ię, 
znajduj* ó.ę pod wodą, ponieważ 
w y la ły  kanały odwadniające łą­
ki. W  niektórych m iejscach po­
tw orzy ły  s/ę prawdziwe jeziora, 
a pod wsią Ostrowem woda do-

„Szkoła żcn“ M oliera
w  A te i.e jm

Jaraczow i należy się uznanie dobył z postaci A rn o lfa  w szy «t- 
za to, ze nie poszedł po lin .i naj- kie je j w alory. Obserwujem y aa 
.mniejczego oporu,,. Postanow ił so- sc .nię znakomicie oddane w sz js t-  
bie, że jego  teatr ni a będzie ule- k ie przeżycia podstarzałego am in  
gać wątpliwym  gustom publiczno ta . oa ‘chw ili zadowolenia z rze- 
ści, ale, że właśnie nauczy pub- komo osiąganych sukcesów, do 
liczność oceniania wartość rzeczy momentów gw ałtow nej zazdrości 
zapomnianych, / traged ii z poniesionej klęski.

W ystaw ie M oliera  tak, aby stał Może nieco za w iele nieustannego 
się dziś dla w idowni frapu jący napięcia, zbyt podniesiony toń 
nie jest łatwo. Fabuła „Szkoły głosu, jak i stosował Jaracz na 
żon“  łatwo może się wydać naiw- prem ierze, nieco m ęczył w idzów, 
ną publiczności nawykłej ao sen Były to jednak małe chw ile nie- 
■sacyjnych powikłań i gw atlow - dociągnięć. Znakomita, niezawod 
nych przeżyć, H istoria podstarza- na mimika artysty, wyrównała je  
lego irn o ifa , który, kocha się w dnostajność wywołaną przez sta- 
swojej m łodej wychov.anicy i w »e napięcie głosu, 
walce o je j serce ustąpić musi
miejsca czarującemu młodzieńco- Polakównę w idzieliśm y na s>o- 
wi, jes l barazo zwyczajna. A le  sa tue po raz p ierwszy. Jest barazo 
t.yrvczna zaciętość M oliera i cały Tiiłym zjaw iskieir Wdzięczną ro- 
je go  dowcip wypowiada się w  ^  Anusi w ygryw ała  z wdziękiem  
świetnej psychologicznie postaci ’ lekkością. Pośpiełowski n  roi 
A rno lfa . H oracego był dobrze w ysty lizow *

Oglądanie sztuki powinno dać ChryzalJ m . iterp retacji
w ielkie zadowolenie kobietom, Lenczewskiego był d i  rze c 
znajdującym  się na w idowni. Mo- —  uosobieniem rozsądku. Pa- 
lie r  z bezlitosną ironią wyśm iewa r^gT'| nl" l̂ °w : Jnraczówna^i Da.* 
mężczyzn ufnych w sobie i żą­
dnych wszechwładzy. A rn o lf wy­
chowuje sobie żonę. W ziął ze wsi

n/łowicz stw orzyli doskonałe ty­
py. Całość widowirka w ystylizo­
wana dobrze dzięki reżyserii do

młodziutką dziewczynkę, zamknął 1 -̂ona t̂'j P- Perzan_w skiej. 
ją  w małym domku pod strażą 
dwojga przegłupich wieśniaków.
Jest pewien, że ta metoda dopro 
wadzi go do celu. Anusia, głupia 
„gąska" napewno pozostanie mu 
u ległą całe życie, a zw iązek z bo­
gatym  p. Rosochactim  (tak ie 
spolszczone drugie /mię nadał Ar  
nolfow i Boy-Żeleński) będzie dla 
n iej najwyższym  szczęściem.

Ooliczenia zaw iodły, na dro­
dze stanął młodzian, nie

ZaHt.

Zabytkow e stropy  
m odrzew iow e

o d k r y t o  w  K r a k o w i e

Podczas odnawiania . przebudowy* 
tak wania starych budynków w Krako- 

sprytny wprawdzie jak A rn o lf, ™ie> odkryto szereg zabytkowych
ale za to bogaty w serce Anusia stropów modrzewiowych. Między in. 

przy nadbudowywaniu piętra w sta-

Łosie poiav iły  się
w  p lis ie  ry Hołtrtickiej
W  puszczy Hołubickiej i w lasach 

piństwowych około wsi Ław ry łów ka  
v. powiecie dziśnieńskim, pojawiły  
się łosie.

chodzi aż do szoay d o ja zd ow e j.' 
Wskutek obfitych opadów desz­
czowych rzeki w całym pow iecie 
morsk.m nadal wzbierają.

Ostatnie huraganowe burze na 
Bałtyku w yrządziły  poważne szko 
dy w  tamach nadbrzeżnych Pod 
K arw ia  na szerokości 5 m rozbi­
ta została ściana betonowa. 
U tworzyła się w tym miejscu tak 
duża wyrwa, że wał ochraniają­
cy wydmy jest zagrożony. Pod 
karwińsKimi błotam.’ wał wydmo­
wy został podmyty na przestrze­
ni 130 m Morze zabrało pas zie­
mi grubości 3— 8 metrów i wsku 
tek tego wał jest poważnie za­
grożony. Podmyciu uległ wał 
wydm pod Jastrzębią Górą na 
przestrzeni 53 m. Rozf częto na­
prawę i zabezpieczenie zagrożo- 

l nych odcinków.

zakochuje się w Horacym  , nie- rej kamienicy będącej własnością
oczekiwanie wywodzi A rn o lfa  w fc> S. Felicjanek pi zy ul M:ko!aj-
pole. N ie  pomaga tyluletnia nau- sklfej 1d °dbijan.u sufitu na
ka n-L Dom l ia  rm dre wska- PołP’ « trze odkryto stary b, lkow> ka, nie p om „ga . % m ąore wska ats ,p modrzewiowy, pochodzący s
zowki, książeczki dla żon, którą w przełomu wieku XVI na XVII. Strop
chw ili ośw iadczyn wręcza Ann- jes. trochę zniszczony, zos*anie jed-
si je j opiekun. „W idać w tvm naIt w myśl aalaceń krakowskiego
przedm ic i*  lada gąska je st  męd- konserwatorskiego, odn >-

sza n/ż mądry mężczyzna".
Jaracz swoją in terpretacją wy-

Tragiczna śmierć 
ko le ja rza

na staefi w  Łańcucie
Na stacji kolejow ej w Łańcu 

cie wydarzy! się tragiczny wypa­
dek. W czasie przetaczania wago­
nów, pod , koła pociągu dostał się 
konduktor kolejow y z Przem yśla, 
Jan Kurylec, któremu koła obcię­
ły obydwie nogi. M imo natych­
m iastowej pomocy lekarskiej, Ku­
rylec zmarł.

Pogłębienie
p o r t u  p u c k i e g o

PU CK , 21. 10. —  Odbudowa
prastarej przystani puckiej, do­
konywana przez w ładze państwo­
we posuwa się stale naprzód. 
Molo wschodnie zbudowane z że- 
/aznbf tonu jes t już na ukończe­
niu K a fa ry  b iją  obecnie palisa­
dę słupów ochronnych i pale do 
cumowania statków oraz łodzi. 
Pod koniec m iesiąca dragi ssąca 
dokonają pogłębienia całego por­
tu w raz z kanałem dojazdowym.
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Ot i\ki?: et ajannisnia i:n
n a  a r t y K u f y  p c w s z e d n e g i  y ż y lK u

Rozporządzenie m inistra spr. | ki do pieczywa, 18) g-zyby 19) ole 
wewn. z 23. I I  1923 r. przew iduje J"e jadalne.
obowiązek u jawniania cen przed-1 . A rty*cl‘ lj;r. odaiąjpwe galance- 

-- v. na- *4 materiały wełniane, 2) ma­
ni iotow _ powszechnego uz/tku teriały bawełniane, 3) materiały pół

Przepisom  tego rozporządzenia wemiane, 4) odzież (gotowe ubra-
podlegają tylko posiadacze skła  ̂
dów, sklepów, jatek mięsnych,

uia), 5) bielizna, 6) wyroby trykoto- 
o e, bawełniane i wełniane, 7) kape-

r  V  lusze i czapki, 8) obuwie, 90 ga'an-
handiow, stragaaftw. restauracyj,■; , eria nieupłacająca podatku „d zbyt- 
bufetów  kolejowych, cukierni i ka.
innych przedsiębiorstw  sprzeda- _ K Artykuty opałowe: 1) 
ży przedmiotów powszechnego u- 
żytku N .e podlegają tym przep i­
som producenci rolni, którzy, 
nie mając przedsięb iorstwa han­
dlowego, sprzedają produkty w ła­
snego gospodarstwa rolnego.

N a  podstawie powyższego roz­
porządzenia został wydany dn
19 maja 1932 r. okólnik min. spr. | dówianje,’ ' s t  żelązo ao buaow y 
wewn., który określa sposób u- j gwoździe, 7) szkto do szyb. 
jaw n iam a cen oraz. podaje listę ^  Artykuły gospodarstwa domo

węgiel,
2) koks, 3) drzewo, 4) torf, 5) bry­
kiety.

L Artykuły oświetleniowe- 1) naf­
ta, 2) spiryto^ du „alenia. 3) świece, 
4) elektryczność 5) gaz, 6) artykuły 
do instalacji elektryczności i gaza.

M. basza: I )  ś cno, 2) słoma, 3) 
owies, 4) otręby 5) makuch (pasza 
treściwa).

N. Artykuły budowlane 1) cegia, 
2) wapno, 3) cement, 4) drzewo bu-

o)

artykułów powszedniego użytku.
Muszą . być ujawnione ceny 

następujących artykułów :

A. Ziemiopłody i ich przetwory, 
jak: 1) żyto, 2) pszenica, 3) jęcz­
mień, 4) owies, 5) n.ąka żytnia i 
pszenna, 6) pieczywo (wszelkie), 7) 
kasze (wszelkie) i t. d.

B. Jarzyny (wszelkie), jak i i  
ziemniaki, 2) kapusta, 3j buraki, 4) 
brukiew. 6) groch, 6) fasola, 7) ka­
lafior, JS) szparagi, 9) szpinak i t. u.

C. Nabiał i jaja: 1) masło, 2) mle­
ko (wszelkie) zbierane, nieibitrane 
kwaśne, sterylizowane, skondenso­
wane, 3) śmietana, 4) śmietanka, 5) 
sery krajowe, 6) jaja.

D. Ryby: ryby żywe, ryby śnięte, 
ryby wędzone.

E Potrawy i napoje w restaura­
cjach za wyjątkiem win i wódek.

F. Owoce krajowe świeże i suszo­
ne, cytryny

G Mięso, wędliny, dnób i tłuszcze 
jadalne. Bydło, żywa waga, nieroga­
cizna, mięso, wędliny, drób, słonina, 
szmalec, łój jadalny, tłuszcze rcźlin- 
ne.

H. Artykuły kolonialne i inne: 1) 
herbata. 2) kawa, 3) kakao, 4) iyż, 
5) cukier, 6) cykoria, 7) marmolada. 
8) powidła, 9) sól, 10) ocet, 11) oli­
wa, 12) śledz-e, 13) zapałki. 14) droż 
die, 15) miód. 16). pieprz. 17) piosz-

v ego: 1) naczynia żelazne, 2) naczy

v, ynikająoe z odpowiedneen prze­
pisów obow iązki są wypełniane 
przez kunców.

W  razie stw ierdzenia jakichkol 
w iek uchybień w tej m ierze komi­
sje lotne doraźnie nakładają na 
winnych grzywny.

W  ciągu ostatnich 2-u dni zo­
stało ukaranych kilkudziesięciu 
kupców za nieu jawnianie cen na 
towarach bądź też za nieposiada 
nie cennika.

N esłuszne zarzuty
. *en. A lgajera

VI . poniedziałkowym numerze 
naszego pisma przedrukowaliśmy 
artykuł z „Ju tra  pracy“ , pióra 
sen. Karola A lg a je ra  z Łodzi. A r ­
tykuł ten zaw ierał m. inn. zarzu­
ty pod adresem p. H aliny Matu­
szewskiej. żony płk. Matuszew­
skiego.

Stwierdzamy to z prawdziwą 
przykrością, gdyż po pierwsze 
nie mamy zamiaru atakować ko­
biet, po drugie zaś, jak  stw ier­
dziliśmy, zarzuty „Jutra P ra cy " 
pod adresem pani M atuszewskiej 
są całkow icie fa łszyw e.

P A Ź D Z IE R N IK
S L O N C t

wschód zachód

P IĄ T E K

6 -1 4 16 -25

K S fc Ż V c

wschód j zachód

1 3 - 4 22-27
DL dma Ubyło

10 -11 6-36

Dziś św Seweryna. 

Jutro św, Rafała.

2yd swslca Sterna
Uzgodnienie poglądów poksk.ego kuirerfwa

Sprawa uregulowania godzin 
handlu w soboty i w dni przed­
świąteczne wchodzi wreszcie w

nia emaliowane, 3) naczynia bhszane, ■ etan rozstrzygający. Różniące się
4) naczyn a gliniane, 5) szklanki, o) ' , N . _ n d detalU t£iv renre- 
fajans. 7) porcelana gładka n emalo- ą p g  ‘ stow, rep .e

zcntowanych przez Centr. Zw.
Det. Kup. Chrzęść. R. P „  oraz

wana 8) łyżki noże, widelce (z  wy 
ią.kiem srebrnych i zlo<ych), 9) łań­
cuchy, 10) sz jur, 11) nici, l i  pasta 
do obuwia, 13) mydło do prania, 14)
szczotki, 15) pasta do podłóg, 16) 
soda. -

P. Stłóry: 1) skóry niewyprawione,
2) skóry wypraw one.

R. Przybory szkolne i materiały pi­
śmienne. 1 ) pap er, 2) pióra, 3) oiuw- 
Ki, 4) gumy, 5) atrament, 6) bibuła, 
7) kajety i t. d.

S. Artykuły apteczne: 1) środki
opatrunkowe 2) środki dezynfekcyjne,
3) bandaże, gaza, wata. najn czbęd- 
niejsze artykuły codziennej hygieny, 
jak: 4) szczoteczki do zębów, 5) 
proszki i pasty do zębów,. 6) .erpen- 
tyna. 7) btnzyna, 8) wosk eto

Ceną winny być oznaczone 
wszystkie gatunfci i rodzaje przed 
mioców powszechnego użytku, 
znajdujące aie na wystaw ie skle­
powej, a ponadto wewnątrz loka­
lu w inien być wyw ieszony na 
miejscu widocznym  cennik

W  związku z obow i?zk:em ujaw 
niania cen, starostwa m iejskie 
potworzyły kom isje lotne, które 
od dnia 20 bm. sprawdzają, o ile

Stowarzyszenia Kupców Polskich, 
o czem pisaliśm y w artykule 
„Hr.m letyzm Izby Frzero, Handlo­
w e j" zostały obecnie przez te 
dwie organ izacje uzgodnione.

W czora j prezesi tych organiza­
cji przesłali do prezydium Izby 
Przem . Handl. p.smo, w którym 
stanowisko w sprawie godzin han 
dlu w soDoty precyzują następu­

ją co : „W szystk ie sklepy w inny
być zamykane o godz. 19 z w y ją t­
kiem sklepów branży spożywczej, 
które m ają być zamykane o godz. 
20. W  sprawie godzin handlu d l„ 
kwiaciarni i fry z je rów  organiza­
cje wyżej wymienione żadnego 
postulatu nie zgłaszają, zgadza­
jąc się zresztą na propozycję w 
tej m ierze Kom isariatu Rządu m. 
W arszawy, który ustalił dla tych 
zakładów g. 20". Prawdopodob­
nie jeszcze w  tym miesiącu uka­
że się rozporządzenie wykonaw­
cze, które ostatecznie zlikw iduje 
żydowską sobotę, wprowadzoną 
dekretem prezydenta z grudnia 
1936 r.

TEATR W IE IK I: premiera „Dzwo 
ny Kornewillu”

fE A T R  NARODOWY: „Śluby pa­
nieńskie" Fredry.

TEATR NCWY: Dziś i jutro 
„Dowód osobisty”  PawFkowskiej- 
Jasnoi^ewskiej.

TEATR LETNI: ' dziś po raz 26-fy 
komedia Sardou „ćwiartka papieru"

POLSKI: „Klub Pickwic.ka" z Zel- 
weiowiczem, codziennie przy wypeł­
nionej widowni.

MAŁY: .Zwycięska płeć" z Roma- 
nówną, Piaskowską, Ziembińskim i 
Kreczmarem.

KAM ERALNY: „Maoira".
ATENEUM: „Szkoła żon” z lara- 

czem.
MALICKIEJ: ostatni raz „Piofesja 

pani Warren".
CYRULIK 'W  ARSZAWSKI; „Karie­

ra Alfa Omegi**.
OPFRETKA przy ul. Karowej: 

„W esoia wdówka*.

A A 'D 3 O
Piątek, 23 października.

Knripctwo pdske protestu e
pr?ecwko aćm nistrawnsmu regulowaniu cen
W  związku z adm inistracyjnym  

regulowaniem  cen i represjam i 
Karno - adm inistracyjnym i w za­
kręcie ujawniania t en i w yw ie­
szania cenników, kupiectwo cnrze 
śeijańskie, zebrane na zgrom a­
dzeniu w  dn<u 19 X. 1936 r ,  u-

hrzysztofsrski był mistrzem
'S1GW0tszt i

w  H o p ą b i a n i t t  K if t^ u ś ś v ć  
Zakończenie przewodu sądowego ? S i*  «8S G8łfi$ S l?

-  ♦ ę-.,
✓ *w «  i- 4 .0  w d  i i) K j

Óeznający w procesie radom- żorskiego były m ożliwe tylko w 
skim o nadużycia skarbowe bie- porozumieniu z odpow iedzialny 
g ły  Nycz, stw ierdził w  swej eics- mi urzędnikami Kasy Skaibowej, 
pertyzie nadużyć oskarżonego Urzędu Skarbowego i W ydziału 
K rzysztoiorskiego. że K rzyszto- Pow iatowego. Brak było poza 
forsk i był w tej dziedzin ie swe- tym aozoru re strony wydziału 
go rodzaju mistrzem. Ekspertyza I I I  Izby Skarbowej, 
dowiodła, że nadużycia Krzyszto- Z zeznań oskaiżonego Lernań-

Cły Ks. Juliana hoitncersKa
m«a krew  i y m m & ą ?

Juiianą Holender- go towarzyszy było duże, nie wie-
polega

chwaliło rezolucję, w której mię­
dzy innymi stw ierdza, że zwyżko 
wa sytuacja na rynku artykułów 
rolniczych, jako objaw w zasadzie 
pomyślny, zwiększonego popytu, 
pociągający automatycznie zw yż­
kę cen artykułów produkcji ro l­
nej i hodowlanej w  handlu deta­
licznym, nie stwarza poostaw 
faktycznych do rozw ijan ia  ządo- 
wej akcji in terw encyjnej w dzie­
dzinie ruchu cen na artykuły ro l­
nicze. . '

Adm in istracyjne regulowanie 
cen na artyku ły pierwszej potrze­
by, nie znajdując uzasadnienia 
w obecnym stanie rynku tow aro­
wego, w yw ołać musi szereg za­
strzeżeń natur- zasadniczej, jak :

skiego wyszło na jaw , że jakkol­
w iek w iedziano od dawna o nad­
użyciach Krzysztoforsk iego, i u<e Sztuczne dzielen ie społeczeństwa 
miano do niego zaufania, jednak na rzekomo przeciwstawne g i li­
nie spieszono się z wyciągn ię- py —  producentów i kupców oraz 
ciem odpow icdnich konsekwen- konsumentów —  podkreśla fikcy j- 
eyj. M iędzy in. oskarżony W er- !l(j rozbieżność interesów gospo- 
chowski mówiąc o swych krokach ąarCzych, poszczególnych warstw  
zm ierzających do ustalenia prze- społecznych, potęgując tak nie- 
kroczeń służoowyth Krzyszto for- pożądany w  dzis ie jsze j sytuacji 
skiego uspraw iedliw ia ich zbyt antaflo<h]fcn klasowy, 
powolne tempo... brakiem czasu.

Po zaKoriczemu rozprawy sro- Regulowanie kosztów wym iany 
io w e j, przewodniczący ogłosił przez sztuczną redukcję cen 

„Daily Express" podaje cieką-1 oświadczył księciu, ze będzie niu- ‘ zamknięcie przewodu sądowego i sprzedażnych i represję, nie może 
we wiadomości, dotyczące zarę- | sial g 0 ukarać za brak dyscy.pli- przerwę do piątku 23 bm j dać pozytywmych rezultatów. —
czyn k*. Bernarda v, L ippe z ny. Z d z iw en ie  narzeczonego i je- 
księżniczką 
ską

6 30 ,Kiedy ranr.e..." 6.33 Gimna­
styka 6 50 Muzyka (pł.). 7.15 Dzień, 
por. 7.30 Muzyka (p ł ). 8 00 Aud. 
dla szkol.

1130 Audycja dla szkół (dla dzie­
ci s t.): Juchowisko p. t. „O tym, jak 
kroi Łokietek w Ojcowie się ukry­
wał". 11.57 Sygnał czasu i hejnał z 
Krakowa. 12.03 „Wscnodnie nastro. 
je ‘- w wyk. Zespołu N. Mańsuiej 
12.-*0 „Wełniane „wete.-ki" — pogad. 
M. A r  kit v iczowej. 12.50 Dzień. po).

15.00 Wiad. gosp. 15.15 Muzyka 
saion. v  wyk. Ork. M. Webera ( p i ). 
j.5.55 „Jak spęazić święto ?" 16.00 
Film, piastyKa, arcniteKtura. 16.10 
Pogad. społeczna. 16.1o Rozmowa z 
chorymi ks. Kapelana M.chała Ręka­
sa (ze Lwowa). 1630 1-sza więzan 
ka pieśni ludowycn śiąsidch Nr. 1 w 
onrac. H. Niczego w vyk. Chóru 
Miesz. Kolejarzy Śląskicn. 17.00 
„Bułgaria — kraj pieśnr* — odczyt 
— wygi. J. Krawczyńska. 17.15 
Konc. solistów. Wyk.: St. Jarzębski 
(skrzypce; i S. NaagTyzcwiki (fo r­
tepian/. 17.50 Encyklopedia mówio­
na w oprać. St. Broniewskiego (z 
Krakowa) 18.00 Pogad. aktualne 
18.10 Wind. sport. 18,20 Konc reki 
i8.45 Progr. na jutro. 13.50 „Na tar­
gowisku" — reportaż E. Iwaszkie­
wicza. 19.00 „Portret cesarza" — 
fgagment z powieści M. Rusinka pt. 
„riutor z Dzikiej Łąki". 19.20 
„Z Dieśnis po kraju" — aud. prow. 
prof Br. Rutkowski. 19 45 Fragmani 
operowy. 20.00 „Trochę muzyki an­
gielskiej" w wyk. ork. A. Hermana 
(z Krakowa). 20.45 Dzień, wieczór. 
20.55 Pogad aktualna. 2100 Muzy­
ka lekka vpł.). 22.00 Ryszard 
Strauss: Kwartet fortepianowy
c-moll op. 13. 22.30 „Ogródek udrę­

czeń" — sktui St. Elmira. 22 45 Ma­
ła Ork. P. R z udz. M. Zabejdy- 
S umickiego.

Sobota, dn. 24 października

6.30 „Kiedy ranne "  6 33 Gimna­
styka. 6.50 Muzyka (pł.). 7.15 Dzień, 
por. 7.30 Muzyka (pł.). 8.00 Aud. 
dla szlcół.

11.30 „śpiewajmy piosenki" — 
cud. prow. prof. Br. Rutkowski. 11 o7 
Sygnał czasu i hejnał z Krakowa. 
12.03 Kcncert rozrywkowy (pł.,- 
12.40 „Skrzynka roln." — inż. W. 
Tarkowski. 12.50 Dzień, połudn.

14.30 Teatr Wyobraźni dla dzieci 
st. „Mapa * — J. Ostrowskiego. 15.uO 
Wiad. gosp. 15.15 Muzyka oaletowa 
(pł.;, 16.00 Nasz program w oprać. 
J. Opieńskiego, 16.10 Życie kult. sto­
licy. lo.l5 Zespół P. Rynasa. 17.00

1 Serenady w wykonania W. Łuczyń­
skiego (tenor). 17.20 Utwory fort. 
na 1 ręce w wyk. L. Strassoerżanki 
i Wł. Szpilmana i7.50 Przegląd wy- 
dawn. — prof. H. Mościcki. 18,00 Po- 
gand aktualna. 18.10 Wiad. sport. 
18.20 Konc. reki. 18.45 Progr na ju­
tro. 18.5( Pogad. aktualna, j.9.00 
Aud. dla Polaków z zagranicy: „Hej, 
hej, dc kn i.j!" — słuchowisko w o- 
prac St. Sojeekiego (z  Poznama). 
lu.30 Koncert rozrywk. w wyk. Ork. 
T Seredyńskiego z udz. E. Strbel- 
skiego (ze Lwowa). z0.30 „Nowości 
liter." -  - omówi L. Piwiński. 20.45 
Dzień, wiecz. 20.55 Pogad. aktualna. 
21.00 Recital skrzypc. E Zimbalista. 
21.30 Konc ■ wiecz. w wvk. O k. 
Symf, P R. ped dyr. M Mierzejew­
skiego, 22.0(1 .Rzewna opowieść o 
miłości Rymwida i Aza lii" z ilustra­
cjami, parodia radiowa w oprać. J. 
Czyścieckiego. 22.30 Muz. tan. w 
wy. Małej Ork. P. R.

f  4 V, sut-riowe
— T nr„ą,'r ?c.tr^c

C2 0 zdrową atiiHtferę ws?wc'e

Oto m ioazi n arzeczen  udali się 
niedawno autem do majątku 
Reckenwalde na Śląsku, gdzie za­
m ieszkuje matka pana młoaego.

Ody nastepme ks. Bernard 14P- 
pe przebywał w Berlin-c i zapro­
sił d<* ulubionej restauracji swo­
ich p rzy jació ł i towarzyszy, z  któ 
rym i służył w urgan.zacjach S.S-.

. dzieli bowiem, na czym 
' brak subordynacji.

Okazało się, że każdy członek 
S. S. ma w  razie, gdy zamierzi, 
się żenić, przedłożyć wyższym 
władzom wywód genealogiczny I 
narzeczonej, wykazujący, że jest testaąyiflytń 1500 rob na kupal- 
ona w stu procentach aryjką. Łag iew n ik i doszło do zaostrzę 
K siążę v. L ippe ni< uczynił tego, Jnia sytuacji, gdyż pracodawcy

Strajk na kopalni Łagiewniki
związku ze strajk iem  pro

uważając, że narzeczona jest do­
syć znaną osobą j nie podlega

z jaw ił się ram przełożony je g c  i tym przepisom,

0 2.999.7&U iń mafo życic w
vt*Jeżdżi w listopadzie do Palestyny!

ledw ie 300 osób na podstawie 
wezwań imiennych nadsyłanych 
żonom i ctłonkom rodzin emi­
grantów  ju t przebywających w 

! Palestyn ie.
W  ciągu listopada przew idzia­

ne jest tylko dwukrotne odejście 
statku z em igrantami do Pa le ­
styny.

•Centralny W ydzia ł Palestyński 
w  W arszaw ie przew iduje dalsze 
zahamowanie wychodztwa do Pa­
lestyny w  okresie najbliższych 
miesięcy

O ile  do hstonada nit zostanie 
rozstrzygn ięta sprawa przydzia­
łu nowych certyfikatów  dla w y­
chodźców do Palestyny, w  przy­
szłym miesiącu wyem igru je za-

odm.ówili kategoryczn ie utczględ 
n ienia żądań robotniczych. Ro­

botnicy przystąp ili do strajku 
głodow ego i zaniechali wykony­
wania robót koniecznych.

Inspekcja pracy w inna czem- 
prędzej zabrać głos w  te j spra­
wie.

Nauka w  rz ie fl św ięta
Dżw re żarzsdzen e szkoineyo dygnikrza

bisłEżaine oszustwo żyda
Naiwny Polak ukarany

Niezwykle bezczelne oszustwo za­
notowała policja w Chorz iwie, Zwrt- 
cił sie mianowicie z donies.c.i em 
Leon Szymczak, urzędnik teclunczny 
z Katowic (Andrzeja 12), który za­
mów ił u żydowskiego kupca Bau-

Wylasnikn a
M części nakładu niedzielnego nu­

meru naszego psm? omyłkowo wy­
drukowaliśmy przy poup sie dr K. 
Molendzińskiego tyiul ,Prof,” , dodany 
omyłkowo przez jednego z naszych 
współpracowników.

mingera w Chorzowie ( Wolności 87) 
futro za umówiona cenę 550 zł i 
przy zamówieniu wpłacił zaaatek w 
wysokości 250 zł. Kiedy futro ouało 
być już wykończone ( Szymczak 
przvbył po jego odbiór, Bauming r 
oświadczył, że wobec zwyżki cen iu- 
ter nie r.użc mu go oddać za umó­
wioną cenę i obucnie kosztować ono 
bedzie 750 zł. Ponieważ Szymczak 
nie zgodził się na to i zażądał zwro­
tu pieniędzy, Bauminger oświad­
czył, że zamówienia nie można cof­
nąć i obecnie nie chce wydać futra 
za umówioną cenę, ani też zwrócić 

Sprawą Zajęła się po li-. 
ej a. (AJ 3) ■ 1

Jeden z czytelników nadsyła nam 
poniższe uwagi:

„Już od niepamiętnych czasów 
dzień 20 października — dzień rw 
Jana Kantego — Patrona młodzie­
ży szkół powszechnych byi wolny od 
zajęć szkolnych. W  tym dniu na ca­
łym abeaarze ziem polskich, ddeci 
sz1} do kościolow na uroczyste na­
bożeństwa. Podcmiież w tym roku 
było wszędzie. Jedyny wyjątek Sia­
nowi!,v szkoły na prowincji w rejonie 
bocheńskim w wojew. krakowskim 

Przed 20 października odbyła aie

konferencja rejonowa nauczycieli 
szkół powszechnych poa przewodnic­
twem b podinspektora Holdyka z 
Krakowa na której ow dygnitarz 
szkolny zarządził naukę w dniu 20 
października. Nauka rzeczywiście 
odhyn nia się w dzień Patrona, w 
szkołach psk -ego rejonn. Rodzice 
widząc tego rodzaju dziwactwa pod 
inspektora są oburzeni, i sąd„ą, że 
władz* powinny wkroczyć w lego 
rodzaju praktyki, które wśród reli­
gijne, ludności wywołują niepo­
trzebne rozdrażnienie" (J W.)

W  Krakow ie odbyią się Konfe­
rencja sportowa, zwołana przez 
dowódcę O. K  V., gen. Narbut- 
Łuczyńskitgo, w spraw ie znale­
zienia środków zaradczych na 
braki i bolączki organ izacyjne i 
wychowawcze w sporcie, ujaw­
niające się w nieodpowiednim 
zachowaniu się sporiowcow na 
boiskach i publiczności na zawo­
dach.

Konferencja  zgrom adziła około 
50 osob, przedstaw icieli świata 
sportowego okręgu krakowskiego 
oraz śląskiego. K ierownik Okrę­
gowego Urzędu W. F , ppłk. W ó j­
cicki, poruszył zagadnienie etyki 
sportowej, jako czynnika wycno- 
wawczego w sporcie. Zw rócił on 
uwagę na kwestię stworzenia od­
powiedniego aparatu organ iza­
cyjnego dla uniknięcia niedociąg­
nięć organizacyjnych, przeszkole­
nia instruktorów, organizowania 
pogadanek w klubach 1 t. d.

Przedstaw iciel śląskiego O ZFN  
komisarz Żółiaszek, podkreślił 
konieczność wyszkolenia odpow ie­
dz a'nych kierowników sporto­
wych drużyn na kursach, a nawet 
m ianowanie ich z urzędu. Red. 
Statter zw rócił uwagę na stronę 
wychowawcza w sporcie, a red. 
dr OorubańsKi —  na brak w Klu­
bach elementu in teligencji. Stąd 
na w idowni brak w idzów z in teli­
gencji, a w następstwie tego nie­
odpowiednie zachowanie się u- 
częszcze.jącej na zawody publicz­
ności. Mówca podkreśli! koniecz­
ność ograniczenia ilości drobnych 
klubików, będących siedliskiem  
anarchii, awanturnictwa i szo­
winizmu lokalnego. W dyskusji 
zabierało glos jeszcze szereg dzia 
łączy, a w konkluzji 2-godzinnej 
dyskusji wyłoniono komisję, która 
W ójcick i przyrzekł pomoc przy 
organizowaniu przeszkoleń dzia­
łaczy i prelegentów spertow ych.

.: ' v "

Wyniki gonitw
z dnia 2£i października

T r s y  t f r t i  n a  m o r z u
irtęJzy  życiem a śmiercią

Znany lotnik argenty ński F ran ­
co Bianro, który tydzień temu 
w y3; ;i: v07/al z Ri<< de Janeiro do 
Buenos A iye f, musiaj 7 powodu 
wady silnika lodować na o.war  
tym morzu w odległości 140 km 
od Florianopolis.

Lutnik przebywał przez trzy  
dni na wodzie w  coraz bardziej 
zanurzającym  się aparacie, ocze­
kując śmierci.

Pod koniec trzeci-' gu unia, i v-

| żąc na piacie aparatu, spostrzegł 
nydroplan niem ieckiej lin ii pocz- 

| (owej „K on dor", nie mfal jednak 
’ możności zw rócenia uwagi prz 
• ińując^go nad nim pilota. Szczę 
śiiwym zbiegiem  okoliczności p i­
lot „K ondora " musiał z powouu 
m glv zniżyć lot j dostrzegł apa­
rat Franco Bianca. Opuściwszy 
się na wode. zabrał na pokład 
nie tyj ko osłabionego lotnika, ale 
i silnik jego  aparatu.

GON. 1. Dyst. 2800 ni Nagr, 1500 
zł. Ploty. 1) uarda, ż. Ustinow, 2) 
Nygus 11 (17,o), 3; Rdbuś (27), 4)
Kropmto (9). Wycof. Hebe 11, Sekunda 
i Łlega VV'vgr. w 3 m 31 s. łatwo o 
5 dług. Tot 37, fr. 15,5 i 11,5,

GON. 2. Dyst. LiOO m. Nagr. 1600 
zl. 1) Saga, ż. Gili, 2) Lumineuse 
(71,5), 3) Struna (31,5), 4) GroŁa 
Cyganka (293), 5) Ti miza (38,5), 6) 
Nuta (37.5). YVycof. Flaga 1 Hard esse. 
Wygr. w m. 45 s. w walce o leb. 
Tot 7,5, tr. 6,5 i 15.

GON. i. Dyst. 1200 m. Nagr. 4000 
zl 1) Algier, ż. Jagodziński 2) Tan­
ga (8,5), i)  immeoi?'a (51 3), 4) Je- 
■en (85), 5) Marint (39), 6) Srebrny 

Lis (36), 7) Nig&t Breeze (525,5), 6) 
Hesta (1.227). Wygr. w 1 m. Ib s. 
łatwo o 1 dług. Tot. 34,5. fr. 7, 6,5 
1 9,5.

GON 4. Dys) 7400 n Nagr. 2400 
zt. 1) Grand Seignetir, i. Pule, 2) Ło­
kietek (S.5). Wycof. Bosirujsk. Wygr. 
w 2 m 46 6. pewn e o 1 dług Tot. 8,5.

GON 5. Dyst. 13u0 m. Nagr. 2200 
zl. 1) Litawor, ż. Jagodziński, 2) La 
Sra1' (|u,5) i ( cza (10), 4) Hokej I 
( iuO), )) Mirza 118). Wycof. Jumar. 
Wygr. w 1 m. 23 s. wysyłany o 1 
dług. Tot. 34 5 fr o 6.5 i 5.5 

GON u. Jy.st. i20u ni Nagr. 2t00 
7-ł I ;  Trestc, z. Gili, 2) Nocepr (17 5). 
3) jfer (36,5), PaMar wycofany ze 
startu. W ycot. Rezeda, Butna i Somo- 

erra.Wyyr w 1 m. 17 s. |a<w0 o 3,5 
dług. Tot. 11, fr. 6 i 6.

GON. 7 Dyst. J200 m. Nagr. 1500 
zl. H Lena II, z. Lipowicz, 2) Ekran 11 
(18), 3) Manfred II (131), 4) Kaboga 1

(18.5), 5) Ha:ua (59,5), 6) FM nia II 
(100), 7) Prima (586). Wycof Kibar, 
Foryś, Muriel Impas Ui. Fluksja i Pa- 
pryica. W'ygr. w 2 m 32 s. pewnie o 
pót dług. Tot. 15,5, fr. 6,5, 6 i 19.

GON. 8. Dyst. 1100 m. Nagr. 1800 
zt. 1) Atak, ż. Fomienko, 2) Klond ke 
(13,0, 3) Debar (22,5). 4) I uminata
(290.5). Wycof. Jasna, Dziewrnna, In- 
grata, Marinę, Exr.els or, Cylicja II, 
Repeta, Galop Silina, Magenta Par 
i Hastings. W ygł w 1 m. 10 s. łatwo 
o 2 dług. Tot. 9, fr. 6 i 6.

GON. 9. Dyst. 1500 m. Nagr. 1600 
zt 1) Gcrtńszczanka, ż. Garńei i Ha- 
bana, j. Ktoszewski. 3) Hetman Ko- 
rontiy v23), 4) Hardy ( 171) 5) Mal­
wa (301,5), 6 ) Głusza (20,5), 7) Au­
rora III (5.1.5), 8) Tyczyn (315)- 
Wycof. Galkar Wygr. w 1 m. 45 s 
w walce !eb w leb. Tot. 12 i 9,5 fr. 
8,5, ,5 i 8,5

HEBLE 100 Z t. m.esięczne. 
prześliczna 

jypialniłi, s*ołowy, gabinet skrom 
niejszy 50. Nowy Świat 30, róg Pie 
mekiego.

Mundurki palt 5ty uczniowskie 
-rl W I ŁNY,  jesienne nowości, JE 
DW ABlE najtaniej kupicie: magazy: 
Jerzego Szynklewskicgo. Chmie'n 
35, Nowootwarta filia Marszalków 
ska 46.
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Generalna o f e n s y w  na Madryt
W stolicy chaos i niezadowolenie

Tłum  przeryw a mowę prem iera
L IZ B O N A , 21 10. D zis ia j rano 

—  jak  donosi korespondent Reu­
tera —  powstańcy roz po ;zęli na 
wszystkich fron tach  wokoło M a­
drytu  generalną ofensywę. O go­
dzince 13 piecnota i  konnica po­
wstańcze, po przygotowaniu a rty ­
leryjsk im , zaczęły  * posuwać się 
naprzód. Nad frontem  unuszą się 
liczne samoloty powstańcze róż­
nych typów, ostrze liw u jąc pozycje 
wojsk rządowych i czyn iąc nie- 
możuwą wszelką działalność lo t­
n iczą wojsk madryckich.

G łówny atak zo «ta ł skierowany 
na N ava l Carnero. W ojska rządo­
we staw ia ja  zacięty opór.

Nd rozkaz Moskwy
S E W IL L A , 21. 10. U ciek in ierzy 

z M adrytu stw ierdzają, iż w  stoli­
cy pac uje chaos i niezadowole­
nie, a kobiety i dzieci m anifestu­
ją  na rzecz z^przestaria  rozlewu 
krw i i oddania Madrytu.

P rem :.ł r Largo  Caballero usiło­
wał ogłooić z balkonu rady m ini­
strów  deklarację, która jednak 
spotkała się z protestam i słucha­
czy, a liczn i członkow ie m ilic ji 
p o rzu c li oroń. Uciekin ierzy tw ier 
dzą dalej, że prem .er spełnia ty l­
ko rozkazy M oskwy i —  wbrew  
ogólnym  iiastrojom , panującym  w 
stolicy —  przygotow u je w raz ze 
zw iązkam i zawodowymi je j obro­
nę pod kierownictwem  fachow ­
cu v sowieckich, o fice rów  arm ii 
czerwonej. Dzienniki w M adrycie 
nie ukrywają już gm zy  położenia.

Dowódca d yw iz ji gw ard ii ma­

n a

■ H U ! ,  JEDWABIE

rckańskiej i gen. Valera, główno-1 cie akcję werbunkową dla m ilic ji 
dowodzący w  walkach o M adryt | czerwonej W  ciągu ostatnich dni 
uważają zdobycie stolicy za rzecz wyruszyło na fron t 4-ech górni- 
pewną i to w najkrótszym  czasie, ków w wieku od 24— 28 lat. Każ- 
albowicm obrońcy komunistyczni dy z nich otrzym ał prem ię w  wy- 
n;3 poshda ją  należytego wyćw i- J sokcści 8.000 franków, 
czenia i dyscypliny wojskowej.

W ojska rządowe, które przypu 
ściły kontratak na lilescas, zosta-1 
ły  odparte z w ielkim i dla nieł 
stratam i. W  Oviedo oddziały po­
wstańcze oczyszczają w  da lszym ! 
ciągu teren, prowadząc ao całko­
w ite j p acy fikac ji Astu rii.

Przyw ódca ra d yk a łów  —  
za powstaniem

S A L A M A N K A , 21, 10. Były 
prem ier hiszpański j przywódca 
stronnictwa radykałów  Aleksan­
der L eh o u x  ogłosił list, w  któ­
rym  wypow iada się bez zastrze­
żeń no stronie powstańców Ler- 
roux podkreśla, że każdy dobry 
h iszpan  musi być zwolennikiem  
powstania narodowego. A rm ia  i 
państwo twarzą jedność w  H isz­

p a n ii. ' Co się tyczy  przyszłej fo r ­
my rządów to zdaniem Lerroux 
przyw ódcy w ojskow i nie mają za 
miaru wprowadzenia dyktatury 
reakcyjnej. Lerroux był jednym 

pierwszych republikanów w 
H iszpanii i odegrał ogrom ną ro­
lę w  proklamowaniu republiki w 
r. J93i

Czerwoni kupują żołn ierzy
A R LE S , 21. 10. W  m iejscowych 

kopalniach agenci rządu hiszpań­
skiego prowadzą zupełnie otwar-

Komitet Ekonomiczny Ministrów zapowiada
Zdecydowana walkę ze spekulacja

niebawem  ukażę się zarządzenia gospodarcze
W dniu dzisiejszym  odbyło się 

posiedzenie K jm ite tu  Ekonom icz­
nego M in istrów .

K om itet Ekonom iczny stw ier­
dził, że wobec stanowczej decyzji 
utrzym ania nadal niezm iennej

polityk i walutowej, istn ie je  ko­
nieczność zdecydowanego prze­
ciw staw ien ia się wszelkim  na­
głym, spekulacyjnym  zmianom 
cen i zmianom w  kosztach włas­
nych produkcji i wym iany Spe-

D zlał
m a ie rja łó w

męskich
a i hi

Marskalkowska Idto

Rewelacje paryskiego dziennika

W  f e f t e i e  r z ą d z i  t o s e m b e r g
Largo Caballero kreatura sowieckiego ambasadora

P A R Y Ż , 21. 10. „F ig a ro "  potę-js tam i oraz pom iędzy przedstaw i-
pia w  ostrych  słowach akcję So­
w ietów  w  spraw ie rzekomego na­
ruszenia przez n iektóre państwa 
zasady neutralności wobec w yda­
rzeń hiszpańskich, określa jąc je  
jako manewr, pełen hipokryzji.

Sow iety są krajem , który n a j­
mniej ma prawa oskarżenia in ­
nych o naruszanie zasady n iein ­
terw encji, gdyż nie tylko same 
oddawna prow adziły podziemną 
robotę w  M adrycie, tworząc sze­
reg  komórek komunistycznych i 
utrzym ując w ielu  swych agen­
tów, lecz ponadto dostarczają bro

cielam i skrajnej lew icy  a prezy­
dentem Azaną, Rozpoczęła się ona 
po w zięciu  Badajoz przez po- 
wrtańców, gdy komuniści hisz­
pańscy przyszli do wniosku, że 
gabinet G irala je s t zbyt słabj 
Komuniści zdołali nawet w tedy 
przekonać anarchistów, i i  ko­
niecznym jest ogłoszenie dykta­
tury proletariatu , koncepcję tę 
Rosenberg uznał za n iebezpiecz­
ną ze względu na oddźw ięki, ja ­
kie m ogłaby w yw ołać na teren ie 
m iędzynarodowym . P ragnąc u- 
trzym ać wobec zagran icy  fik c ję ,

Kategoryczne dementi rządu Rzeszy
Niemcy nie dostarczały broni powstańcom

powstańcom hisz-B E R L IN , 21 10. Charge d‘a ffa j 
res niem iecki w  Londynie ks. 
Bismarck złożył dziś w imieniu 
swego rządu notę przewodniczą­
cemu komisji n iein terw encji w 
.Londynie. W  nocie te j odpiera 
rząd Rzeszy kategorycznie staw1 a 
ne mu przez rząd madrycki i  so­
wiecki zarzuty rzekomego dostar-

N

czania brom  
pańskim.

O dpierając te zarzuty w Hie­

n i umunicji czerwonym  m licjom . iż *  M adrycie fe m eje rz^J ae-
czynnie ingeru ją  w  w *w n ę tr z *  tyczny, Rosenberg w yw arł
sprawy H. zpanii. D zie je  <ię t< |naclsk 03 komun.stow w kien in
za pośrednictwem  ambasadora so­
w ieckiego w Mad.yc.ie Rosenber­
ga, który stał się obecnie tajnym  
i wszechpotężnym  doradcą rzą^u 
Można nawet pow iedzieć, że Ro- 
senbeig jest obecnie w łaściwym  
gubernatorem Madrytu.

ku utworzenia gabinetu La rgo  Ca 
naliero, w którego skład weszli 
komuniści, anarchiści i socjaliści.

Am basador Rosenberg —  jak 
tw ierdzi „F ig a ro "  —  w yw iera  o- 
becnie przemożny w p ływ  na człon 
ków rządu, odgryw ając ro lę czyn­
nika koordynującego w panują- 
c jm  ooecnie w  M adrycie chaosie.Stanowisko to zdobył s o b ie ; ____

zwykle kategorycznym  j stanów- przez swą akcję pośredniczącą po .jedn ym  z pom ysłów Rosenberga 
czym tonie nota niemiecka podaje m iędzy komumstam. i an a rch i-( jest również w yw iezien ie  za gra- 
szereg faktów  naruszenia układu 
n iein terw encji przez stronę so­
wiecką. Zarzuty n iem ieckie uzu- m jg  mmm B I a m I S m S a

"““--“V-- f i  n . c ia n r  w  B e n in ie
G w ^ancie bez soluszu

proponuje Francja Belgii
P A R Y Ż . 21. 10. Min. Delbos 

zakomunikował w czora j wiecz. 
ambasadorowi belgijskiem u, iż 
F ra .it ja  gotowa jes t zgodzić się, 
aby B elg ia  w  przyszłości miała 
gw arancję  przeciwko atakowi bez 
obow iązku udzielenia ze swej 
stroiny gw arancji, że przy jdzie  z 
pomocą innym mocarstwom. D el­
bos podkreślić m iał jednak, że o 
ile  Belgia otrzym ać ma obietnicę

współpracy arm ii francuskiej na 
terenie B elg ii, Bruksela zobow ią­
zać się musi, że nie będzie prowa 
dzić rokowań o podobny traktat 
z Niem cam i. F rancja  pragnie 
uniknąć, aby szczegóły współpra­
cy woj łkowej francusko - b e lg ij­
skiej mogły stać się przedmiotem 
poufnej w/m iany in form acyj po­
m iędzy B elg ią  a N iem cam i.

Wo;na gospodarcza w Palestynie
Arabowie organizują własny handel i finanse

J E R 0 7 0 L IM A , 21. 10. A rab ­
skie koła gospodarcze podjęły 
obecnie in ic ja tyw ę zawiązan-a 
w ie lk iego  tow arzystw a akcyjnego 
dla finansowania handlu i pro 
dukcji arabskiej.

Naczelny kom itet arabski otrzy 
mał od króla Ibn Sauda depeszę 
gratu lacyjną z ra c ji zakończenia 
strajku. Ibu Saud nawołuje do za­
chowania spokoju i utrzymania 
ładu, jako najbardziej celowej 
metody dia zrea lizow ania postu­
latów  arabskich. W edług niepo­
tw ierdzonych na razie  wiadomo­
ści, znany przywódca powstań­
ców arabskich Fauzi Bey m iał po­
tajem nie udać się do Jerozolim y, 
gdzie odbył rozm owy z przewód- 
cami A rabów  palestyńskich," zga­
dzając się na dochowanie rozej- 
rou i zaniechanie akcji te rro ry ­
stycznej na czas trw an ia prac ko­
m isji królewskiej.

Wyrok śmierci na A ra tów
JE R O ZO L IM A , 21. 10. Sąd

siaj na karę śm ierci Jwóch A ra ­
bów, oskarżonych o zamordowa­
nie dwóch ż jd ó w  w  dniu 20 kw ie­
tnia b. r.

W izyta u M euratłia.— Defilada ritłe 3z eży
B E R LIN , 21. 10, W łoski m ini­

ster spraw zagranicznych hr. Cia- 
no di Corte ’ azzo złozył w izytę  m i­
nistrów"- spraw zagranicznych 
Rzeszy baronowi Neurathow i, z 
którym  odbył dłuższą rozmowę. 
W  godzinach południowych von 
Ne tirach rew izytow ał m inistra 
Ciano w  hotelu Adlon.

B E R L IN , 21. 10. O godz. 17,30 
m inister spr. zagr. W łoch  Oiano 
udał się do pałacu sportowego, 
gdzie  odbyła się defilada  15 ty ­
sięcy członków m łodzieży h itle ­
rowskiej obojga pici. W  odpow ie­
dzi na pow ita lne przem ówienie 
szefa  organ izacji m łodzieży h itle ­
rowskiej 1Ton Scłrracha, Ciano 
w ygłosił króikie przem ówienie, 
dziękując za zgotowane mu przy­
jęcie.

W ieczorem  m inister spraw  za­
granicznych von Neurath  wydał 
na Cześć m inistra Ciano p rzy ję ­

cie, w  którym  obok przedstaw i­
cieli rządu i w iadz niem ieckich 
w zię li udział poseł włosie, w  Ber­
lin ie A tto lco  w raz z całym perso­
nelem poselstwa oraz osoby, to­
warzyszące hr. Ciano.

M in ister Ciano, dziękując za 
gościnne przyjęcie, ośw iadczył, 
iż Mussolini polecił mu przekazać 
kanclerzowi Rzeszy, rząaow i Rse 
szy i narodowi niemieckiemu fa ­
szystowskie pozdrow ienie

nicę reszty zapasów złota posia­
danego przez bank h szpanski.

kuiac/jne zwyzki cen artykułów; 
przem ysłowych i roln iczych, n ie­
uzasadnione momentami kalkula­
c ji handlowej, spowodować m ogą 
niepożądane perturbacje i wypa­
czyć naturalny rozw ój koniunk­
tury, który zarysował się tak w y­
raźn ie w  okresie sierpnia i wrze­
śnia r. b.

W  te j m yśli —  n ieza leżn ie od 
zarządzeń adm inistracyjnych, w y ­
danych przez p. prem iera —  K o ­
m itet Ekonom iczny rozpoczął dys­
kusję w  spraw ie zarządzeń o cha­
rakterze gospod-rczym , m ają­
cych przeciw dzia łać w szelk ie j 
spekulacji.

W  naib liższych  dniach odbę­
dzie  się drugie w tej spraw ie po­
s ied zen ie  Komitetu Ekonom iczne­
go M in istrów ,na którym  pp. mi­
n is trow ie  roln. i re f. roln. o ra s  
przem . i handlu przedstaw ią od­
pow iednie p rc jeK ty  wniosków.

ffówa prdJóź m in. S i cha
Tym razem  ao Londynu

W  warszawskich kołach polity­
cznych rozeszła się dzisiaj w iado­
mość, że M in ister Spraw  Zagran i­
cznych, p. Józe f Beck ma udać się 
z  o fic ja ln ą  w izytą  do Londynu. 
Byłaby to rew izyta , złożona m ini­
strow i Edenów -, który baw ił w  u- 
biegłym  roku w  W arszaw ie. T e r­
min podróży je s t jakoby jeszcze 
nie ustalony W edług ob iega ją­

cych pogłosek w .zyta  ta nastąpi­
łaby w p ierwszej połow ie listopa­
da

W iadom ość powyższą łączy się 
z dzisie jszą  bytnością u m inistra 
Becka ambasadora W ie lk ie j B ry­
tanii, p. s ir H ow a id  Kennard, 
który m iał złożyć p, m inistrów* 
Beckowi o fic ja ln e  zaproszenie 
rządu bryty jsk iego

Ludność polska na L itw ie
pozbawiona nabożeństw

K R Ó LE W IE C , 21. 10. —  Z oka­
z ji  w izy tac ji p a ra fii w  Łopiaeh, 
aoKonanej przez ks biskupa Mtu- 
lomsa, ludność polska te j para fii 
w ręczyła  biskupowi petycję w 
spraw ie przywrócenia języka poi 
skiego w  kościele. N a  prośby lud­
ności, która ze łzam i w  oczach 
prosiła o poparcie te j petycji, 
tłumacząc, że nie rozum iejąc pc 
Rtewsku, nie może uczęszczao na

nabożeństwa i słuchać kazań w  
języku litewskim , k3. biśkup od­
pow iedział po polsku, że nie bę­
dąc bezpośrednim zw ierzchni­
kiem parafian , nie może nic w  
tej spraw ie zadecydować. Za lecił 
zw rócić się z tą  sprawą do arcy­
biskupa. Poin form ow any ,źt lud­
ność ju ż to uczyniła, za lec ił cze­
kać c ierp liw ie  na odpowiedź.

S

H akata hul? w Gdańsku
Nieuzasadnione aresztowanie urzędnika P. K. P.

G D AŃ SK , 21. 10 D ziś o gedz • szy kolejowych „n iem iecką świ-»
7-ej rano fctawił się dc gdańskie­
go prezydenta po lic ji celem  prze­
słuchania kierownik parowozow­
ni P. K . P. w Gdańsku Leon Ge- 
bel, oskarżony o obrazę interesu 
publicznego przez rzekome na­
zwanie jednego z funkcjonariu-

Na sporach chińsko-japońskich
chce zarobić AsiglSa

Pożyczka 13 mik. funtów dla Chin
L O N D Y N , 21 10. Pogłosk i o u- 

dzieleniu przez A n g lię  Chinom 
kredytów  w wysokości 10 mil 
funtów , znajdują potw ierdzenie. 
W obec tego nastroje antyangiel- 
skie w  prasie japońskiej bardzo 
się wzm ogły. A n g lia  oskarżana 
jest o chęć doprowadzenia roko­
wań chińsko- janońskich do otw ar 
tego  zerw an ia  i o systematyczne 
podsycanie w Chinach nastrojów  
antyjapońskich.

P rzez demonstracyjne udziele­
nie Chinom pożyczki, Anglia , we­
dług dzienników toKijskich, daje 

przysięgłych  \ t  Ja ffie  skazał dzi- do zrozum ienia Japonii, i t  nigdy

me zrezygnu je ze 
sów w  Chinach.

swych ir.tere-

Zamówienia
am erykańskie

w  Żyrardow ie
Zakłady żyrardow sk ie o trzy­

mały ostatnio dość duże zam ówie­
nia zagraniczne M. in. am ery  
kańskie domy handlowce dokonały 
ostatnio zamówńenia na dostawę 
polskich płócien lnianych na ogól 
r ą  sumę około 250.000 zł. Jest to 
zam ówienie próbne,

Ukwidara Stowarzyszeń Wolnomyślicieli
Decyzja rozw iązu jąca stowarzyszen ia 

uprawomocniła się wczoraj

urzędami pro-W dniu wczorajszym  uprawo­
mocniła się decyzja Kom isarza 
Rządu m. st. W arszaw y, rozw ią­
zująca S towarzyszen ie M yśli W ał 
nej w  W arszaw ie. Zarząd Stowa­
rzyszen ia nie skorzystał z term i­
nu dwutygodniowego, przew idzia  
nego ustawą na odwołanie od de* 
cyz ji W ojew ody.

D ecyzja, rozw iązu jąca S towa­
rzyszenia M yśli W olne j iest za­
tem ostateczna.

W  dniu dzisiejszym  zostanie 
m ianowany likw idator Stow arzy­
szania M yśli W olnej, który1 bezpo­
średnio po aoKonamu form alno­
ści, zw iązanych z odpieczętowa- 
niem lokalu, skomunikuje aie z

200 tys Ęcy reks^tów
w  marszu na Brukselę
P A R Y Ż , 21. 10. H avas podaje 

wiadomość z Brukseli, że reksi- 
ści zapow iedzieli na najbliższą 
n iedzielę „m arsz na Brukselę" 
200 tys. sw o ich ' zwolenników.

zainteresowanym i 
w iiicjonalnyrm  w  przedm iocie 
wyznaczenia 20 likw idatorów , któ 
rzy przeprowadzą na prow incji 
akcje likw idacyjną organ izacyj 
wolnom yślicieiskich.

m ą .

Po przesłuchaniu Gebol został 
niezw łocznie osadzony w  aresz­
cie, w  2 godziny późn iej areszto­
wanego staw iono przed sędziego 
do spraw  politycznych, który za­
sądził go na 250 guldenów kary; 
z zamianą na 25 dni aresztu.

W ypadek powyższy je s t dla te­
go n iezwykły, że w ł ize  gdańskie 
aresztow ały i osadziły w  w ięz ie­
niu dla błahego powodu fu n kc jo ­
nariusza kolei, pełniącego bardzo 
odpow iedzialne funkcje zw iąza­
ne z bezpieczeństwem  ruchu ko­
łowego. Do osadzenia w  areszcie 
Gebela nie było najm niejszego Po 
wodu, gdyż nip zachodziła obawa 
ucieczki wym ienionego jako oby­
watela gdańskiego i urzędn.ka 
kolei.

Ulgi d l 3  itim jtmł
przem ysłowych i handlowych

We wtorek, 20 b. m., odbyło się 
w  Izb ie  Przem .-Handl. w  W arsza­
w ie  posiedzenie połączonych ko­
m isji skarbowych, na którym  dys­
kutowano projekt dekretu o po­
pieraniu  ruchu inwestycyjnego. 

Dekret ten b. szczegółowo wy-

na inwestycje handlowe, za to 
wypow iadało się za ograniczeniem  
kwoty dochodu inwestowanego 
zwoln ionego od podatku dochodo­
wego.

D rugi obóz —  to przedstaw icie­
le przemysłu, który, jak  wiadomo,

1 cza u lgi dla inw estycji przem y- w swej większości jest opanowu-
słowych i rolnych, uchylając cał­
kow icie postanow ienia ustawy z 
1933 r. o ulgach dla nowowzno- 
szonych budowli.

W  dyskusji zarysow ały się dwa 
obozy: jeden  to kupieetwo pol- 

. skie, które domagało się rozsze- 
| rżenia przepisów  o ulgach na 
w.ększa ilość inw estycji, m. in.

ny przez obcy kapitał. W ypow ia­
dali się oni za rozciągn ięciem  
u lg na wszystkie inw estycje prze­
mysłowe i ża  nieograniczaniem  
kwoty dochodu, m ającej korzy­
stać z ulg. Do szczegółowego om ó­
w ienia te j sprawy powrócim y w  
najbliższych numerach.

REDAKCJA. \X irs2j'va . AL jerozolimskie 121. Telefony 666-62 (sekretarjat) 666-99 (ogólny). Sekretarz re­

dakcji przyjmuje interesantów codziennie z wyjątkiem niedziel i świąt w gudz. 12— 13.

ADM INISTRACJA: Warszawa. Al. Jerozolimskie 121. Telefon: 691-66, Księgowość i Kasa 220-30. Dział 
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P K Z tD ;l AWI Uf cLSI WA:  Piotrków Irybunalski, Słowackiego 8. teL 59, Włocławek, Cyganki 34, teL '36- 
PPENUMFRA TA; miejscowa (z odnoszeniem do domu) 1 na prowincji zi. 2 30 miesięcznie; wydanie B wraz 

z dziełami Sienkiewicza zł. (3 0  miesięcznie.

’ e n y  o s t f o s z e f t : iu miejsce wysokości 1 milimetra przez szerokość lednej szpai
ty (r.a wizyptkicb stro.iacn po 0 szpa lt): na 1  -ej tronie 1 zl.

w tekście (wśród artykułów) — 70 gi., w reklamach (wśród ogłoszeń) — 60 g i na ostatniej stronie — 
fifl gr. Notatki reklamowe — 1 «Ł Komunikaty I wyjaśnienia -  1.60 Et., opisy spec a l-e — S z ł, lekar 
» kle — SO gr Nekrologia po ? gx. Itrobne po 20 gr. za wyraz, duże litery 1 ogłoszeniach „drobnm .i" lirzv 
się za oddzielne wyrazy * tłusty druk — podwójnie. Notatki reklamowe oznacza się cyfrą (N .),  a komuriks. 
ty i ” yJaŚTfenia eytrr (K  ) Za terminy druku ogłoszeń Administr: ’ Ja ni* idoo-wiana.
Wydział ogłoszeń: A leje Jerozolimskie 3 — biuro czynne od godr. 9 rano do 6 wiecz.
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